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(Th). W  najbliższą niedzieli,', d n ia  10 hm. 
zbierze się w Pradze. po raz pierwszy odkąd 
został w ybrany, szerszy Komitet A kcyjny O r­
gan izaeyi Syonislyczuej. Zbyt ciężki to byl 
aparat, adieby inógt naicżycie i dość sprężyści, 
funkcypnować. Nie można \v dzisiejszych 
•ach, przy-tej szuionej drożyź.nie i jeszcze z a ­
wilszych tru d n o ść ia ,h  natu ry  ..iniędzyiiuro 
dow ej" w szelkich k o m u n ik ac ji tak łatw o śc ią ­
gnąć, przeszło ośnidziesięl osób z wszystkich 
kraików św iata, z Afryki południow ej i /  Am. 
rykt północnej, z A nglii i Palestyny , z Polski 
i z Francyi w jedno m iejsce. Dlatego też Szer­
szy Kom itet A kcyjny nie byl czynny I bezpo­
średniego w pływ u na kierow nictw o nie m iał. 
Nie chcemy i nic możem y zataić, że z tego k ie ­
rownictwa nie zupełnie jesteśm y zadowoleni. 
Są rzeczy, w których silniejsza i spraw niejsza 
ręka, byłaby znacznie lepiej lo zatai w iła, a n i ­
żeli tu się rzeczywiście' stało. Miało się 'n ieraz 
w rażenie, że tej spraw nej ręki niem a w Ka­
cze) nem  Kierownictwie.

Prawda. — nie we wszystkimi można belo 
coś pewnego i rozstrzygającego ze strony svo- 
ni,stycznej uczynić. Nic można było, np.. w y­
wierać bezpośredniego wpływu na Jagę Naro­
dów, ażeby ostatecznie mandat zatwierdziła, 
względnie zarejestrowała, skoro Ameryka robi 
pewną olislrukeyę angielskim mandatom. A 
opozycya amerykańska ma podstawę wpraw­
dzie płynną, ale bodaj że najsilniejszą w na­
szych przepojonych idealizmem i — naftą cza­
sach. Tam właśnie chodzi o bogactwa naftowe 
Mezopotamii, tej samej Mezopotamii, która w 
starożytności by la spichlerzem ówczesnego 
świata, a miała dwa żniwa pszenicy w roku. 
'lego bogactwa Ameryka nie chce bez grubej 
rekojupenzaty pozostawić w rękach Anglików, 
a to tembardziej, że źródło amerykańskiej eks- 
ploalacyi naftowej, Meksyko, pono w ostatnim 
czasie grozi komplelnem wyczerpaniem i wy­
schnięciem. Skoro się meksykańskie pokłady 
naftowe opróżniają, niechże Mezopotamia do­
starczy tego uiewonnego wprawdzie, ałe tak 
drogocennego płynu.

Kinu illac lucrlmae. Stąd obslrukcya ame­
rykańska, która mocno naftą cuchnie. A bie­
dny syonizm został porwany wirem wielkiej, 
wszechświatowej polityki. Albowiem także 
obrachunki francusko-angielskie walą się ca­
łym ciężarem na syouizm i duszą go, jak mogą.

Rzecz jasna, że tych trudności nie można, po­
konać, a tymczasem zatwierdzenie mandatu 
jest punktem wyjścia dla całego szeregu akeyi, 
które trzeba gwałtownie już podejmować, aże­
by ua dobre rozpocząć dzieło budowy Palesty­
ny, — budowy, niemal, że od podstaw. \V 
chwili, kiedy się tę pracę rozpocznie, Arab się 
uspokoi, bo poczuje nu własnej skórze błogo­
sławieństwo, jakie mu przynieść może syo- 
■u-j.yi a tyłku syonizm. Naturalnie, jak długo 
«a ugo nie widzi, i nie czuje, to staje się po 
datnym mat ery ar tan do wszelkiego rodzaju 
podjudzania, bo sam nie posiada dość iuleli 
gencyi, ażeby mógł przewidywać i obliczać 
(TzyszfaWs Ted na wpół giywutywny człowiek.

Polsko-rumuński traktat handlowy
— . i > \ fT' w  i «! i Kia si 7 •   .1.    • . tWarszawa. PAT. W dniu 1 lipca. jako \\

iliiiti, v\ którym  w W arszuwib ratyfikow ano ’ 
przyniifi-ze między Polską a llum uiiią . w P u ­
ku reszcie delegat r/.ądil polskiego W ieetuiuiślt i 
S lrussbnrgw  w rą / z poMcln polskim  podpisali j 
trak ta t handlów v z K unum ią Ze strony rządu 
runiuń.skiego podpisał kniisM lu vę Take Joiie- ; 
s tu . TraUf.il j( -l pierwszym Iraklatem  Inmdlo- | 
syyin. jaki podpisała 1’idska. pom ijając do- \ 
twIiCZas z.iwnrlc drobiu* umowy Uouipenza- j 

• eyale-. 'I rak lal^ąparty  jest na zasadzie klauzuli 
największego U[U/.VW iii-i1 A\ liliia. co WnhcY. /.ua i 
ezi lego podniesienia stawek ctoWVcll, jakie 
minio miejsce yy R um unii w dniach ostatn ich , 
ułatwi W znacznym  stopniu handel między 
Polską u iUlinunią. Obie strony udzielają so ­

bie w najszerszych granicach pmwa transilu 
przez swoje teryloryu. Jednym z najgłówniej­
szych punktów jest udzielenie Polsce prawa 
npcyi ua przeciąg półtora roku na uzyskanie 
w porcie w (Jałaczu i Rraile terenu wolnocło­
wego do rozmiarów tkkKt m. kw. Należy zazna- 
i /s e , /,• JJraita i liałacz objawiają bardzo wiel 
kie /ąuntcresow uiue powyższym projektem i 
gi.u ąco zachęcały dełegacyę polską do uzyska­
ne1 opiyi, która posłużyć może zarówno do 
har.diu li an,silów ego z Rosyą i V'schodem, jak 
również, do obrotu to warów ego z Rumunią, Ze 
względu na nieuregulowane stosunki z Urdań- 
•kieni rząd polski przywiązuje do powyższych 

koncepcyi dużą yyagę.

Zaostrzony stan oblężenia w Bytomiu.
dly.łóin. ;4>AT. 7 powodu w> pa.ij.ku. j.ai.-.ąijaj - 

sz.igo władze koalicyjny zaT/ądz-dy w iD lom iu i 
xuo.strz(<>«y stan  ohiężeniu i wzięły dw unastu  ; 
/.iklauniiców, m iędzy innym i, m idluirm istrzn 
Sifpi-iami, aiiwdlęita ‘ Palścltk*-. kierow nika ! 
Związku iliaucusliyncCuw i Liorzy mc będą 
zw olnieni, dopóki nic będą wyśledzeni i odda­
ni w n u .• spN;\vii.Vl!i\Vośi'i -.pi.iwcy zainacfru 
nu m ajora Ir.mrusUiego.

Szczegóły- z ĵiśc w Bytomia.
hyt»m. PAT Wczorajsze wypadki Vv Byl onuc 

przedstawiają su- ss' spósiih następujący: W po­
łudnie urzyliyiy do By lotni a pierw s/c ndUziuly j 
wojsk angielskich od strony Miwbowie. Niemcy, 
u .zwłaszcza oddziały lak zwanej samoobrony u 
bywa lei sklej powitali Anglików okrzykami 
,,llocii dle Ktigiacrid-.-i'", ..liocli Diiitscliland", 
oruz śpiewem ,,l)eutsctilulilt. I)(-i'dschiaiid ubci 
alies". Tłumy Niemców wzrosły do a lysięoy osob. 
Po drodze przed holcleiii I.nmnitz, w którym mie­
ści się komisya likwidacyjna polskiego komisa- 
ryatu plebiscytowego, Niemcy wznosili wrogiej 
okrzyki przeciwko )‘ol.ikoin. 'J tum Niemców od- 
piowudzil Anglików do koszar, gdz.e na nowych 
lowar/.yszy angielskich czekały oddziały wojsk 
Iiuncuskieli aby ich powitać. Ńa widok Francu­
zów Niemcy zaczęli wykrzykiwać: Precz z Fran- 
cyą, pi t«.z z Polską, Po wejściu Anglików rw 
dzżtd/.iiiiec, Niemcy w  dalszym ciągu demonstro­
wali przeciwko Francyi, obrzucając koszary Kran 
cuzów kamieniami Jeden z oficerów francuskich 
wezwał Niemców do rozejściu się, a gdy wezwa­
nie U) nie odniosło skutku, rozkazał żołnierzom 
usunąć tłum z przed koszar. Jednego z Niemców 
chciał francuski żołnierz aresztować za obelżywe 
słowa przeciwko Francyi. Miało U> miejsce przed 
kasynem ofieerskiem, przed którem siała grupa 
oficerów francuskich. Nagie z tłumu padł straal, 
który ugodzi} majora francuskiego Moatolaigue. 
Uffajor Montalaigue został zabity na miejscu. P© 
tym wypadku wojska francuskie użyły broni, w 
eze.m pomogły im przybyłe oddaialy augielskie. 
Nieuny strzelali w dalszym rsuiąc 2 żuł-
uiuray franeuskich i jednego podoficera angieł- 
skjeg*'. Po stronie niemieckiej pudło trzech za­
bitych i około 20 raniono. Między innymi zabito 
niejakiego Holir, znanego bojowca niemieckiego 
w Bytomiu, który przed kilku miesiącami zabił

im.iiju , g-duc^o z polskich pracowników plebi- 
s r y i . c i , ,  za r-,;- zo&tal aie32towany i osadzony 
w więzieniu, skąd jednak zdołał żbiedz dzięki 
pomocy Niemców. Trzydziestu Niemców, u któ- 
ryeń znnleziónrt broń, aresztowano.

f ty tom. iFast Express). Wczoraj w Gliwicach 
nuptidlj Nit-mcy ua ]>os(eruiiek francuski i zabili 
ii/ifcii 1 i aiiciizów, w lem jednego oficera. Napad 
len jćsl dowodem, że Niemcy czekali tylko ua 
likw Iducyę powstania, aby rzucić się na wojska 
francuskie i wykonali to istotnie tok w Bytomiu, 
jak w tdiwicncli.

Bytom. (Kast Kipress). Fakt, ż.e władze komi­
sy i rnietizysojuszniczej nie przewidziały, i i  po 
zlikwidowaniu powstania rozpoczną się napady 
niemieckie, sprawdza sie obecnie w sposób do­
tkliwy. Niemieckie org-antzneye zbrojne, widząc, 
że Polacy nie mają broni, rzucili się zarówno na 
Polaków jak i nu Francuzów. I tak w Zabrzu 
Niemcy pozrywali wszystkie szyldy polskie, w y- 
śpiewając nu ulicach ..Deutschland uber alles“, 
bili Polaków spoiykdnycli po drodze. Podobne 
wydarzenia działy się w Rybniku, Wodzisławiu 
i fiucie Bi.-.umrka. W Katowicach pandje doląd 
spokój.

D.ome$>ema ttiemieckie le  Śląska
Berlin : Fast tispressj. Radio. Banda zlożonz 

i 30 powstańców uupadłu wczoraj kopalnię Lau- 
lahiitte. W Katowicach ceny wskutek zajść osta­
tnich podniosły się znacznie, np. w wielu wy­
padkach z '10 na 85 marek.

Sprawdzania ewakuaeyi.
Bytom. PAT. Wczoraj otlhyła się ostateczna 

ewakuaeya terenu plebiscytowego przez polskie 
oddziały powstańcze i niemieckie oddziały sa­
moobrony. W dniu dzisiejszym komisya mię­
dzy koalicyjna przeprowadziła spr&todzeai? 
ewakuacji.

Związek byłych powstańców.
bytom. Pa T Na (iórnyn) Śląsku powstał 

związek byłych polskich powstańców, którógo 
celerr jest między innemi opieka nad inwali­
dami powstańczymi i nad rodzinami poległych 
oraz wzajemna pomoc stowarzyszonych.

Używ any od wieku wieków poprostu w iue- 
wuli, w yzyskiw any i gnębiony przez możuycli

cfendi^Sw i Uunk i Silm itiistracyę ..Imkszy. 
s/ow y", nic zdaje sohic ‘ p iaw y  z własnego na-
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Wpół zwierzęcego stanu i  nie jest w  stanie p o ­
leć, zanim tego nie doświadczy, że wraz ze 
syonizmem wchodzi do jego siedziby jego wła­
sno wyzwolenie i jego własny dobrobyt.

Tu tkwi główne źródło przesilenia, jakie 
syomzm w tej cbwili przechodzi. To są rzeczy 
nieuniknione, ale też przejściowe, które miną, 
skoro sytuacya polityczna będzie wyjaśnioną. 
A to wyjaśnienie musi nastąpić dość rychło, 
jeśli niema niebawem przyjść do nowych gro­
źnych zawikłań, których chyba żadne mocar­
stwo nie pragnie, bo żadne mocarstwo nie mo­
głoby ich znieść,;

Są jednak rzeczy, w  których Kierownictwo 
organizacyi syonistyczriej byłoby mogło zdzia­
łać więcej, aniżeli zdziałało. Politykę Herberta 
Samuela, chwiejną i  nieszczęśliwą, można by­
ło przecież, choćby przeź odpowiednie działa­
nie w samym Londynie, sprowadzić na inne 
tory. Taką, jaką ona teraz jesl, talią pozostać 
nie może. Nie obwiniamy Herberta Samuela
0 złą wolę, ale wytykamy mu chwiejność i sła­
bość, która z łagodnością, także przez nas 
upragnioną, niema nic wspólnego. Tai: rządzić 
dalej nie można, jak rządzi Herbert Samuel. 
Można i  trzeba być łagodnym w rządzeniu, na 
bagnetach nikt nie może, a my nie chcemy sie­
dzieć, Ale żaden rząd nie powinien i me może 
Lezkaiude tolerować zbrodni, łylko w tym chy­
ba celu, by nie drażnić. Zbrodniarz ,,nie dra­
żniony" chyba się jeszcze gorzej rozbryka.

Szerszy Komitet Akcyjny będzie tedy mu­
siał w Pradze dość stanowczo i  ostro krytyko­
wać H politykę, a krytyka ta z natury rzeczy 
będzie się musiała zwracać także przeciw Kie­
rownictwu, które tak zgubnej polityce nie prze­
ciwdziałało.

jNie chcielibyśmy jednak, ażeby Joytyka wy­
pełniała obrady Komitetu Akcyjnego. Zada­
niem jego jest w tej bardzo poważnej chwili 
uie tyle krytykować, ile tworzyć i wytyczyć 
aowe lmift Kwestya zaufania dla Herberta 
Samuela będzie z pewnością jednym z najważ­
niejszych przedmiotów obrad i spodziewamy 

że rozstrzygniętą zostanie po dokładnej 
rozwadze, bez uprzedzeń i  bez nerwowości. 
jjlJe jleszcze dokładniej będzie Komitet Akcyjny 
W isiał się zajmować sprawami, które tylko 
pozornie mają charakter wyłącznie technicz­
ny* a w samej rzeczy są istotnie pierwszorzę­
dnej wagi, bo od ich należytego rozwiązania 
udeżeć będzie w  najbliższej przyszłości los or- 
ganizacyL Mamy na myśli szczególnie dwie 
sprawy: przygotowanie Kongresu i złożenie
sprężystego i  dzielnego Kierownictwa naczel­
nego, *

O znaczeniu dwunastego Kongresu pisaliśmy 
w  na tern miejscu. Jest ono podstawowem, 
tak pod względem manifestacyjnym, jak i  or­
ganizacyjnym. Należy więc zawczasu dbać o 
to, ażeby Kongres był należycie przygotowa­
nym. Trzeba go tak przygotować, ażeby wszel­
kie wykolejenia taktycznej czy rzeczowej na- 
tmy, były na nim zupełnie wykluczone. A 
Kongres nie ćmie być odroczonym, nawet nie 
ze względu na brak zatwierdzenia mandatu 
palestyńskiego. Byłaby naturalnie wygodniej
1 — że tak powiemy — uroczyściej, gdyby 
mandat był został już na ostatniem posiedze­
niu Rady Ligi narodów zatwierdzonym. Sko­
ro jednak obstrukcya amerykańska stanęła te­
ina na przeszkodzie, a najbliższe posiedzenie 
Rady nie odbędzie się przed wrześniem, trze­
ba Kongres, na 1 września wyznaczony, w 
oznaczonym terminie odbyć. Ani światu całe­
mu, a ni samemu żydostwu nie można pokazać, 
nieistniejącej faktycznie zależności organiza­
c j i ęyouislycznej od łaski mandatu i jego za­
twierdzenia. Bez tego mandatu byłby syonizui 
także istniał i doszedłby do swojego zupełnego 
zrealizowania. Mcjże powolniejj nieco, rpoże 
Irocbę mniej głośno, ale doszedłby. Wszak 
i  rząd turecki nie mógł rozwojowi syonizmu 
tamy położyć, a wszelkie jego ograniczenia pę­
kały pod silnem parciem żywiołowego ruchu, 
jakim jest w całej pełni syomzm, ćwierćwie­
cza trwania syomstycznej organizacyi, jej we­
wnętrznego rozwoju i; zewnętrznego rozrostu 
mogło świat przekonać, że to jest siła, której
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tak' łatwo nie można zgnieść. Piehwe nie mógł
jej zgnieść, chociaż należenie do organizacyi 
syonistycznej, kupienie.lub sprzedawanie sze­
kla karał — „turmą". Kongres musi się od­
być bez względu, że tak powiemy, na położe­
nie zewnętrzne. Ale musi być dobrze, bardzo 
dobrze, na zewnątrz i wewnątrz przygotowa­
nym. To jest zadaniem Komitetu Akcyjnego.

A tak samo ma się Komitet Akcyjny zająć 
ułożeniem listy osób, które należy wciągnąć 
całkowicie i bez reszty do pracy syonistycznej 
i do kierownictwa Organizacjo.

Sadzimy> że tym razem ściślejszy Komitet 
Akcyjny musi sic składać z większej, aniżeli 
dotąd, liczby osób, z 12—15. Jest zadań tak 
dużo i tak są obszerne, że należy dla każdego 
resortu mieć pewną, a bodaj czy nie podwój­
ną obsadę. A tych ludzi trzeba brać zewsząd, 
gdziekolwiek się ich dostanie. Choćby się m ia­
ło wycofywać najdzielniejsze siły z najwąż-
M W M W W M — B K M — — — P W B IO finansów.

Z  ol&rael k o m i k i  s e jm o w y c h .
Warszawa. PAT. Wczoraj komisya budże­

towa obradowała nad projektem ustawy o dal­
szej emisyi biletów PKKP. i kredytu skarbu 
państwa w tejże kasie. Glośowanie odroczono 
do załatwienia pierwszego czjdania projektu 
w izbie. W ciągu rozprawy zgłoszono z jednej 
strony wnioski, akceptujące projekt rządowy, 
który ogólne zadłużenie skarbu w Polskiej 
Krajowe Kasie Pożyczkowej uśmiał na 118 
miliardów, z drugiej zaś strony zgłoszono wnio 
ski, aby ogólne zadłużenie ustalić cyfrą 135 
miliardów, a emisye biletów sumą 108 miliar­
dów. Rozpoczęto następnie dyskusyę generalną 
nad wnioskiem posła Giabskiego. Dziś odbę­
dzie się zebranie wspólne komisyi skarbowo- 
budżetowej i administracyjnej w sprawie pro­
jektu ustawy emerytalnej dla funkeyonaryuszy 
państwowych, poczerń nastąpi dalszy ciąg dzi­
siejszego porządku obrad, następnie komisya 
przejdzie do rozpatrzenia projektu rozporzą­
dzenia dotyczącego przepisów 'wykonawczych 
pożyczki przymusowej.

Warszawa PAT. Na posiedzeniu z dnia 6 
lipca rada ministrów rozpatrywała w dalszym 
ciągu projekt ustawy skarbowej na rok 1921.

Subskrypeya 5% biletów skarbów.
W arszawa. PAT. Na zebranie przedstawicieli 

instytucji bankowych w Polskiej Krajowej Kasie 
Pożyczkowej zasubskrybowano większą ilość 5% 
biletów skarbowych, których eniisya określoną 
została jak wiadomo dc wysokości 5 miliardów 
marek. Poinformowane w tym względzie banki 
małopolskie i wielkopolsie przyjmą niewątpliwie 
nie mały udział w subskrypcyi i cała ilość emito­
wanych 5% biletów skarbowych będzie w  ten 
sposób wnet rozebrana. Pięcioprocentowe bilety 
skarbowe, które mogą oyć każdej chwili wymie­
nione na gotówkę, bez żadnej straty  bieżącego 
procentu, stanowią korzystną lokatę, zmniejsza­
jąc równocześnie zadłużenie gotówkowe rządu i 
powstrzymując w odpowiedniej mierze dalszy 
druk banknotów, co zapewne dodatnio oddziała 
na wartość marki polskiej zagranicą.

Sprawy podatkowa.
W arszawa. PAT. „Monitor Polski" .zamieszcza 

przedruk rozporządzenia ministra skarbu z dnia 
7 czerwca 1921 r. w przedmiocie przesunięcia na 
obszarze byłego zaboru austryackiego terminu 
wyznaczonego w artyknle 50 i 137 ustawy z dnia 
16 VII 1920 roku o państwowj7m podatku docho­
dowym i podatku majątkowym Dz. u. R. p. 1921 
r. Nr. 53, poz. 340.

M  iM m m  ratował p l i t o - g H i d i .
Gdańsk. PAT. Nowo mianowany komisarz ge­

neralny Rzeczypospolitej polskiej w  Gdańsku, p. 
Leon Pluciński, zatrzymał jednocześnie dalsze kie 
nownictwo rokowań połsko-gdańskich P. Plu­
ciński już dnia 28 maja b. r. zaproponował prze­
wodniczącemu rokowań ze strony gdańskiej u- 
kończenie tych rokowań do dnia 30 czerwca b. r.
Z powodu dłuższej nieobecności senatora Jowe- 
lowskiego oraz z powodu wyjazdu p. Plucińskie­
go do Genewy na posiedzenie rady Ligi narodów, 
termin ten nie mógł być dotrzymany. Z tego po­
wodu delegat polski Aszkenazy zaproponował na 
posiedzeniu rady Ligi narodów dzień 3* lopcr h.
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niejszycn placówek mniej czy więcej łotaf*
nych, to trzeba je nawet kosztem całej egzy* 
stencyi tych placówek ztamtąd zabierać. Te* 
raz. znajduje się na porządku dziennym prze* 
dewszyskiem: budowa Palestyny, a temu ce* 
łowi należy wszystko inne podporządkuj,wy* 
wać, choćby się miało naruszyć funkeye wici* 
kiego znaczenia. To ma być zasadą. A wtedj 
nie będzie chyba wątpliwość*, że potrafintj 
zestawić ściślejszy Komitet bardzo dziełu^  
bardzo sprężysty, bardzo aktywny.

Tego zestawienia "nie można jednak pościł 
na dosyć bystre fhikty Kongresu. Trzeba E w  
gresowi raczej zostawić tylko ostateczną apro­
bato ale mat ery ał, t. zn. dokładne propozycja 
musi być teraz przygotowanym.

Spodzi ewamy się, że Komitet Akcyjny bę­
dzie stał na wyżynie swojego zadania i  speł­
ni ważny i zasadniczy czyn syonistyczny

W  tej nadziei serdecznie go witamy.-

T. jako ostateczny termin ukończenia rokowali 
posko-gdańskicl). Termin ten został przyjęty p rze i 
prezydenta senatu w Gdańsku i  zatwierdzony je­
dnogłośnie przez radę Ligi narodów. Gdyuy da 
dnia 31 lipca br. nie zaw arto jeszcze nkładów 
wynikających z konwencji po i sko-gd a ń ski ej, spo­
sób interpretacyi i wykonania tej konwencji o r a a  
traktatu wersalskiego oddany zostanie poa arbi­
traż wysokiego komisarza Ligi narodów, gene 
rata Hackingp w pierwszej inslnncy.i, a w razie 
potrzeby pod arbitraż rady Ligi narodów w d ru ­
giej i ostatecznej instancji. Przypuszczać należy, 
że kilka tygodni pozostających do ustalenia tet- 
minu wystarczy aby dojść w  odnośnych punktach 
do zupełnego porozumienia, tembardziej. że pod­
czas posiedzenia rady Ligi narodów zarówno do 
legat rządu polskiego, jak i delegat gdańsjci w y­
razili szczerą inteneyę doprowadzenia układów 
do pomyślnego rezultatu.

Nowy komisarz p, Piai^ftskl o&fąt 
urzędowanie.

Gdańsk. PAT. Nowo mianowany komisarz ge­
neralny Rzeczypospolitej polskiej w Gdańsku, p. 
Leon Pluciński, rozpoczął wczoraj urzędowanie, 
o czem zawiadomił -osobiście wiceprezesa senatu 
gdańskiego Ziema, zastępującego nieobecnego 
prezesa Sahma, oraz p. F errari, czasowego za­
stępcę nieobecnego wysokiego komisarza Ligi 
narodów w Gdańsku,

k Beneszem.
M. Warszawa (Telefonem). W związku z no­

tatką o projektowanem spotkaniu się ministra 
spray/ zagranicznych p. Skirmunta z m ini­
strem Beneszem w Zakopanem. Biuro Prasowe 
ministerstwa spraw zagranicznych komuniku - 
je, że dzisiejsza sytuacya polityczna i związane 
z nią prace, rządu wymagają obecności p, m i­
nistra Skirmunta w Warszawie. Pan Skirmunl 
nie zamierza w najbliższym czasie opuszczać 
Warszawy7. Jak dotąd spotkanie z kierowni­
kami pohtyld zagranicznej obcych państw nie 
są przewidziane.

M. Warszawa. (Telefonem). W wywiadzie 
z przedstawicielem agencyś United Telegrapb 
minister spraw zagr. Skirmunt oświadczył na 
temat przyszłych stosunków polsko-niemiec­
kich, że rząd polski dążyć będzie do Znalezienia 
modus vivendi z Niemcami.

P N i  E w i  i w  P U K
Rzym. (E. E. Radio). Premier Bonom! w  

swem orędziu program o wem kładzie wielki 
nacisk na uporządkowanie czynników socyal- 
nych i  złagodzenie walk klasowych w pierw­
szym rzędzie na pogodzenie socjalistów z fa-* 
ścistami.

Markiz della Toreno przyjął feto r t o i s i r a p M i i t
Paryż. PAT. Ag. Hayasa. Bawiący tu obe­

cnie w sporawie rokowań o odbudowę gospo­
darczą Austryi ambasador della Toretto wys 
słał do Rzymu depeszę z zawiadomienier że 
przyjmuje portfel ministra spraw zagriupc** 
nych C yyjedzk  stad do Rzymu za kilka dnj
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Nowy gabinet włoski
Kraków, 7 iipra.

Ustąpienie gabinetu Giolilliego należało do 
pierwszorzędnych miedzy na rodow yeh wyda­
rzeń politycznych ubiegłego tygodnia, .łosi to 
zrozumiałem, skoro zważymy, że dvmisya 
vijulittiego nasląpiia głownio z powodu zwar­
tej opgzycyi prawie całego parlamenlu wjo- 
akiego przeciwko polityce z.aąninicziiej hr. Sfo­
rzy W głosowani u liowi ni nad wnioskiem so~ 
ryahsty Tm iatiego, które było bezpośrednią 
przyczyny włoskiego przesilenia gabinetowego, 
hr. Sforza otrzymał zaledwie 84 głosów w ięk ­
szości, a raczej tylko 4, skoro się odliczy glosy 
80 .ministrów' i sekretarzy stanu. Gioliltiemn 
natomiast uwie trzecie Jzby wyraziły wotum 
lAufunia. Doświadczony atoli premier włoski 
uważał za punkt swego liononi solidaryzować 
wę ze swoim ministrem i razem z nim podał 
łię do dymisyi.

Przeciwko polityce lir Sforzy wystąpiła za­
równo prawica jak i lewica Monlecilorio. Je­
dni (nacjonaliści i faśeiści) zarzucając nut 
ustępstwa wobec Jugosłowian, zaś lewica obu­
rzała się na frankolilską politykę lir. Sforzy, 

-a w szczególności na slanówisko jego w kwe- 
styi Górnego śląska, (lala zaś izba zgodnie 
potępiła izolację Czarnogóry, która pozbawio­
na poparciu Włoch padła ofiarą dyplomacji 
serbskiej.

fMimo nowych dopiero co przeprowadzonych 
wyborów gabinet (nolitligo nie zdołał w Izbie 
wytworzyć dla siebie żadnej większości. Po 
piarw&zych kilku posiedzeniach nowej Izby 
ustosunkowanie się grup w Monlecilorio było 
następujące: 9 komunistów, 121 socyalislów, 
28 socyaustow reform istow, 7 rejmblikanów, 
10.7 katolików (popolari), 99 cemitim mie­
szczańskie (liberałi różnych odcieni), 92 posłów 
prawego skrzydła; ponadto zasiadło w izbie 4 
Słowian i 4 Niemców, jako reprezentanci 
inttięjszóści narodowych w państwie włoskiem. 
Miino umizgów do katolickiej partyi ludowej 
i dó faścistów GioJitli znalazł się bez większo­
ści, a iia'\Vćl bez silnego klubu, 0 który by się 
ułógl oprzeć. Dolilyka jego wewnętrzna lawi­
rowała międzj’ ustępstwami dla lewicy i pra­
wicy. A ponieważ party e środka są bardzo 
zróżniczkowane'i mają swoje dawne poradnia 
ki z (iioJitlirn. więc przy pierwszej sposobno­
ści przesilenie nieuchronne musiało wybu­
chnąć. Mądrv ,,starzec z (juarnero" widząc 
beznadziejną dla siebie sytuację parlamentar­
ną wolał pójść razem ze Sforzą, mimo, że tym 
razem mógł się nadal utrzymać u steru, jeśli­
by był tylko chciał zaoliarować swego mini­
stra spraw zagranicznych.

Hr. Sforza istotnie prowadził politykę poro-

DAWiD FR18ZMAN.

KRYTYK.
( L « s « n d a  i n d y ^ k i i ) .

Przed stworzeniem świata. W mansardzie z 
chmur, między niebem u ziemia, siedzi 4 miody 
twórca, wielki Bnałunu — a duch jegu w/no.-.il ku; 
w górę, w góię..

'tysiące tworzeń i myśli twórczych fruwały, 
szumiały, huczały i fermentowały We. wnętrzu 
młodego twórcy, jedna od drugiej dziwniejsza, 
jednu od drugiej bardziej oryginalna. W mózgu 
jego myśli wrzały, w calem ciele, w Loimuzkach 
palców.

I J jak się to dzieje z każdym młodym a prawdzi­
wym twórcą, działo się 1 z nim: to wierzył silnie 
w siebie i W swe Siły, za chwilę znów stroril na­
gle wiarę w siebie i zaczął wątpić w swój talent, 
to są p rzede! najbardziej charakterystyczne 
symptomy prawdziwego geniusza.

Chwilami wzbierała w nim nagła radość z po­
wodu idei, która Wypełniała cala jego istotę - -  
te znów tracił szacunek dla lej idei i dla siebie 
Wogdża... kto nie zna tych świętych chwil twór­
cy?

T wko&cu nie mógł już. stłumić jednej po­
tężnej myśli, która zajmowała go bez ustanku. 
Myśl nie dała się zgnieść. Wstał Brahma z zapa­
łem i przystąpił do pracy. Tworzył, tworzył, two- 
r s r ł  We wiedział prawie, co robi i tworzenie

N O W T U Z I E N ł f I J

j zumienia z koMicyp. Nie był to jednak wvrai-
I ny kurs frąnkofilski. Włochy, bowiem ' pod 

względem ekonomicznym w zanadto silnej po­
zostają zależności od Anglii, by sobie Kwiry- 
nal inógl pozwolić na kurs ipankofilski, story 
v> wiciu kwesty ach równoznaczny jest przecie 
z kiiisein anl\jjrylyjskim. Hr. Sforza lubował 

; się w roli pośrednika między Anglią a Fran- 
Siad kompromisowe slanowisko jego w 

sprawie Górnego Śląska i w kwestyi tureckiej, 
aczkolwiek w ostatniej.- eo rnu też zarzucają 
\\e W los/ech posuną] się wyraźnie na stronę 
lT iiriiyj.

j  ̂ jlanie więc, które sobie zadaje obecnie mię 
■ i l/y narodowy świat polityczny jest, jakie jesi 

oblicze polityczne nowego premiera .Botihinie- 
go i jaki będzie charakter jego /gabinetu, w 
szczególności jego polityki zagranicznej. Dla 
Polski jest to zagadnienie ze względu na do­
niosłą (Ha nas decyzję w sprawie (i. Śląska 
pierwszorzędnej wagi. Otóż nowy premier wło­
ski uchodzi za zdecydowanego zwolennika en 
tenty i w tym leż duchu wita go prasa francu­
ska. Przeszłość jego polityczna jest dość bujna 
Rozpoczął swą kary erę jako socjalista. Gdy 
ruch sncyalislyczny we Włoszech przybrał 
ciiai okler rew olucy jny, opuścił Iłonmni wraz 
z Iłissolalini partyę socyalislyćzńą i założył 
grupę lz.\v. socyalislów ceformistów. Dziś jest 
raczej mężem prawicy niż lewicy. W gabine­
cie, który powołał, reprezentowane są następu­
jące .stronnictwa parlamentu włoskiego; popo- 
laii (kalolirka party a ludowa), tzw. demokra­
ci socjalistyczni (nic są identyczni z socyfiłi- 
sbirni). liberalni demokraci i sm w a I iści - refor- 
iuiści. Przeciwko lioiioubcio" » ■ ' *i pować bę­
dzie zaiówno skrajna prawica jak i skrajna 
lewica. Los jego gabinetu zależeć więc będzie 
znowu od poparcia, jakiego dozna od stron­
nictw centralnych, względnie od stopniu kon­
solidacja tychże slronnielw. A dalej decydu ją­
ca będzie polityku zagraniczna nowego gabi­
netu.

Na ministra spraw zagranicznych- powołał 
Bonami posła włoskiego we Wiedniu markiza 
(lelki Toretta, który jest jednym z najtęższych 
zawodowych dyplomatów włoskie]i i nic na­
leży do żadnego stronnictwu. W jakim kierun 
ku iść będzie jego polityka, przewidzieć niepo­
dobna. Na stanowisku swojein we Wiedniu 
bronił dzielnic interesów swego państwu zezu­
jąc raz w stronę Francy] drugi rai/, w stronę 
Anglii. Ostatnio przeważał u niego kurs przy­
jazny dla Frant-yi. Sprawy polskie zna dobrze, 
bo na konferencji pokojowej w Paryżu był 
członkiem tzw. komisji polskiej ('.ambona.

Polska może więc. Liyć zadowoloną z jego 
nominacji na ministra spraw zagranicznych. 
Aczkolwiek z drugiej strony pamiętać o leni 
należy, że marehese delta Toroflu prowadzić

samo wylewało się z jego wnętrza. W burzy po 
wsiało w nim, w burzy je zrodził. Stworzył
swój pierwszy poemat: światło. .

Skoro tylko ukończył ten oryginalny akt two­
rzenia i tworowi swemu się przypatrzył, ukazał 
się lekki uśmiech na jego ustach. Młody bóg był 
zadowolony ze swego czynu. Widział, że jest do­
bry — i serce w mm drgało. Ale po kilku godzi­
nach zaczęty go znowu dręczyć wątpliwości Kto 
wie? Może jego twór nie przedstawia żadnej 
wartości. Może wogóle nic, ma talentu..

Przypomniał sobie krytyka. „Może udam się do 
niego , pomyślał i z sercem bijącera i ehwiejącem 
się miedzy nadzieją i x! ruchem przyszedł ze swym 
tworem do krytyka

Wstydliwie i nieśmiało stanął przed nim. ,.Pa­
nie, przebacz, że przeszkadzam ci przez chsyilkę. 
Ośmieliłem się — wybacz śmiałość — jeslem po­
czątkujący — nie można przecież surowo oaądzać 
poczet iłującego. Może posiadam iskierkę talentu, 
może la moja praca zda się na co. Sam nie wiem 
Przyszedłem do debie, jako znawcy, a ty wskaż 
mi drogę, jaką mam nadal kroczyć. Może.

Wzrok, którym go krytyk przeszył, zabił mu 
słowo na ustach. Krytyk był w złym humorze, bo 
nie strawit tego ania należycie, a zresztą był wo 
Jjólc człowiekiem ponurym i zgryźliwym. 'Wziął 
w ręce delikatny utwór, światło, i w patrzył się 
weń p rze / chwilkę. Tylko przez chwileczkę Nagle 
odrzucił go tak. że omal nie wpadł do kosza pod 
stołem. Si*ą przyzwyczajenia chciał powiedzieć:
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będzie przedewszystkięm politykę wioską, a ta 
zależna jest od stanowiska parlamentu wło­
skiego, którego większość nie bardzo przychyl­
nie uspobohiona jest dla Polski,

* * *
W arszawski korespondent „Kuryera Lwow­

skiego'- donosi: „Wiadomości kół urzędowych po­
twierdzają obawę oo do możliwości pewnych 
żmian w decydujących kołach rządowych Włoch 
w ich zapatrywaniu aa sprawę Górnego Śląska. 
Co prawda istnieją pewne rękojmie, klóre po­
zwalają mniemać, że jednak ze względu na swój 
bardzo żywotny interes, Wtoehy nie będą się 
chciały wyrzec obecnej linii postępowania w kwe­
styi śląskiej. Zmiany zapatrywań włoskich mo­
głyby doprowadzić "do pewnych następstw eko­
nomicznych, które nie należałyby do najbartkaej 
dodatnich. Przedstawicielstwo włoskie w W ar­
szawie w informacjach pływalnych zaznacza, że 
obawy Polaków co do zmiany nastrojów wło­
skich są nieuzasadnione, gdyż' kapitał moramy, 
jakim rozporządza Polska w szerokich masach 
narodu włoskiego, jest tak znaczny, że nie po­
zwoli nu poprowadzenie innej polityki w stosms 
ku do nas, jak tylko opartej na szczeiym &estidty> 
mencie*.

 o-o- -

Włochy a kwtstya palestyńska.
Rzym. fZBK.) Na posiedzeniu włoskiego parła- 

men tu z dnia 21 czerwcu poruszył w swej mowie 
programowej przywódca fascistów, Musalini, 
między innymi problem palestyński. Mówca wy­
kazywał, że Włochy- powinny dokonać wyboru 
pomiędzy stanowiskiem papieża a stanowiskiem 
Anglii w odniesieniu do programu palestyńskie­
go. Ponieważ jednak nie wątpi, że ..stworzenie 
żydowskiej siedziby narodowej w Palestynie je n  
tylko fortelem angielskiego Inperyalizmu, powin­
ny zdaniem mówcy, Włochy pójść ręka w rękę 
z papieżem przeciwko „fałszywemu tilosyonizmtir 
wi Anglii".

lic  iiie w jtd lijt  tatitaMw z natenyi;.
Londyn, W zw iązku. z pogłoską, jakoby łka 

miała zamiar wycofać swe kapitały z Palestyny, 
zwrócił się korespondent paryski londyńskiego 
„ tro p ie  Jewish“ do dyrektor juzu lki o nnhsee 
inionnacye. Oświadczono mu, ż*> pogłoska ta  nie 
odpowiada prawdzie, i że łka  nie zamierzała i 
nie zamierza ani zastanowię ani ogrnkayć podję­
ły eh prac w Palestynie.

M r a t y a  rządowi; diaizooł beiitajtlutliwPalamle.
Jerozolima. (2. U. K.) Według budżela d t-

purtanunlu oświaty przy rządzie palestyńskim 
ua rok 1921 -1922, otrzymają spkolp", pozosta-s 
jące pod opieką Koiuisyi syońskiej kwotę 2.675 
funtów na rok budżetowy, kończący się z 
duićiTi fil marcu 1922. Subskrypcja ta nadaną 
jest pod pewnymi wuruukainJ. I tak, będą ad 
czasu do czasu wizytowali szkoły urzędnicy 
państwowi. Ponadto szkoły będą musiały bryje 
prow adzone’ po myśli statutów rządowych.

„nie nadaje się do druku 1“
„Niedojrzałe!" zawołał potem „NiedojrzałaT*

Zaraz wyczuć można początkującego. Kto w B&* 
sz.ych czasach nie chce być twórczy? W*zysfa> 
tworzy! Wszyscy są pewni, że są talentami, Ł* 
są geniuszami, (że są artystami! Taki już M M  
czas. A co do twegc artykułu, tego światła, cMl 
mi tu przyniósł, czyż nie wiesz, że jest na sWteciie 
c o s ,  cu nazywa się optyką, i że twój utwór sprze­
ciwia się najbardziej zasadniczym prawom opty­
cznym? To primo — A secundo: estetycy jedno­
głośnie orzekli, że piękno rzeczy polega na cdie* 
ści jej, a to coś ty zrobił — ponieważ ciemuOóó 
z jednego końcu ogranicza je — jest tylko Ir*- 
gmenteni...

„Ależ Panie, próbował bóg usprawiedłńwkfi
się, to jest tylko jeden rapsod z całego poemat* 
w sześciu częściach, który mam zamiar M tt t jC  
i jedna myśl łączy wszystkie części W jedną ew> 
łość“...

„Jak ie  masz zamiary i jakich zamiarów *ta 
masz — lo mnie nie obchodzi. Niedojrzałe, pO *k
działem, i jużP4

bralmia spuścił głowę. Sta ce silnie mu biło i  Uf, 
zawisły na powiekach. Wówczas w ierzył jawę** 
bardzo' w kry tyków. Ale powoli przyszedł de mr~ 
bie. Zabrał swe światło i poszedł: schował Je 5*  
szufladki od stołu i nie chciał już patrzeć m  *0r. 
Prawie przysiągł sobie, że już nigdy niczego * r t  
będzie tworzył. Jasnem jest przecież^ 
żadnego talentu.



HOWT P ł ł B N N IK __

nie Lylo. HGwmczfśnie zapewnił Departament 
Stanu, że .jeiyLDy poaolm. sytuacja powstała, 
wszystkie wysiłki konsulaia amerykańskiego by­
łyby skierowane w kierunku ochrony żyda i ma­
jątku Żydów".

Socjalni ż j t e s t j  pod tcadanil l i M k u
Berlin. (Ż. B. K.) Tutejsze koła socyalistycz 

ne otrzymały spis rosyjskich socjalistów, are-' 
sztowanych przez władze sowietów. Wśród na­
zwisk maltretowanych we więzieniach osób, 

-znajduujemy cały szereg nazwisk żydowskich.
W W ięzieniu w  Moskwie przebywają znani 

| socyaliści żydowscy: Gatz, Cajtlln i Katnokow.

S w i « l o k r a d 2 i w o .
Ryga. (ŻUK.) Nadeszia tu wiadomość z .Mo­

skwy, ze wskutek intrygi żydowskich bolszewi­
ków została wielka ilość hebrajskich dzieł tal 
mudycznyck i innych skonfiskowana i zniszczo­
na. Uczyniono lo pod pozorem, jakoby księgi le 
należały do tej kategoryi literatury, która nosi na 
sobie wybitnie reakcyjny charakter. Faktycznym 
jednak powodem niszczenia ksiąg jest iLotkliwy 
brak papieru, wobec czego książki oddaje sijS do 
fabryk, jako bezużyteczny m ateryał, celem prze- 
i obierka *ch na papier, nadający się do druku.

^ r a c & s  n g i t t i f t a  L i w a .
Budapeszt. (Ż B. K.). Sąd w Szegedynie 

(Węgry) wyznaczy, na dzień 24. lipca br. pro­
ces przeciwko nadrabinowi Lowowi, oskarżo­
nemu o zdradę stanu.

M a t y  ż y w s i  w Hotryl M i e t l l s j .
Wiedeń. W czasie dyskusyi budżetowej, . jaka 

się odbyła w wiedeńskiej radzie municypalnej, 
wystąpił narodowo-żydowsk!. poseł, dr Plaszkes, 
z dłuższem przemówieniem, w którem przedsta­
wił postulaty żydowskie w AustryL

Mówca domagał się pociągnięcia do oapowie- 
azialnośc* winnych w  wywołaniu ekscesów anty- 
seniickicu, które miały miejsce we Wiedniu po 
zieździe antysemickim, oraz podl ał ostrej kryty­
ce antysemityzm, panujący aa uniwersytetach, 
któi y dążąc z jednej sti ony do wyeliminowania 
żydowskich stuaentów z uniwersytetów, powodu­
je z drugiej sf*-ony upadek wiedzy i nauki w  kra­
ju. W dalszym ciągu zażądał mówca, by rząd po­
pierał dążenia ludności żydowskiej do kulturalne 
go i  gospodarczego rozwoju, zwłaszcza zaś, by 
rada municypalne wyasygnowała kredyty dla ży­
dowskich szkół i  zakładów sportowych.

Odroczenie 1 ionpsu fipg ?
Lwów. „Chwila" donosi: Docuodzą nas wia­

domości, których autentyczności nie zdołaliśmy 
dotąd stwierdzić, że XII. Kongres syonistyczny, 
który otwarcie zapowiedziano na 1 września w 
Karslbadzie, będzie odroczony aż do załatwienia 
sprawy mandatu palestyńskiego przez Ligę Na­
rodów.

Docyzya w  tej sprawie zapaść ma na posiedze­
niu Komitetu wykonawczego, który się zbiera 10. 
lipca w  Pradze.

-  iVr m

XII. Kongrus Byońdn rozpoczyna się w Karlsb*. 
dzi<> i-go września (28 i w  bńi.).

1) Korty w«iępu dla eości. Ze względu na st!(r 
sunkowo małą il ść miejsc postanowiono wyda 
wać oprócz kart wstępu na cały czas trwauL 
Kongresu także kurty na pojedyncze dni, by w  ten 
sposób jab największej ilości syonistńw umożli­
wić sYzięcie udziału w Kongresie. Chwilowo pc*e> 
widziane jest, że Kongres potrwa 10 dni.

Biuro Kongresowe nie bedzie v. żadnym wjrpau 
ku wydawało kort -wstępu pojedynczym < ń b m  , 
lec£ tylko Fenjraiorn OrganizacYi Krajowych, te 
zaś będą wydawać je zamawiającym. ? zamawia- 
niami nie należy s' t /w i eeać do Biuro Kongre­
sowego, lecz wyłącznie do Central Organksicyr 
Krajowych. Bezpośrednie zamówienie w B u r o  
KoDgresowoni spowuiiuje tytko niepotrzebne opć 

•żnienie i ewentualne nieuwzględnienie <amówifr 
nia.

Osoby zamieszL^h w. O niit/i zacliiiLniej i  Ś lą  
sUtł mają zwrócić się vv celu zamów lenia karty, 
wstępu na Kongres na adres: Sekretaryat Ł  C, 
Organizacji Syońsiipj. Kraków;' fi trądom 15, 
of. I p.

Tylko te zamówienia będą u * zglęii liione, ktucw 
wpłyną najpóźniej 16 bm

Ze względu na nadzwyczaj wysoki* koszV Koas 
gi-esu musiano odpowiednio podwyższyć ceny 
kart wstępu. Ceny kart wsiępu dla gości z FoisL, 
są następujące:

a) Karta wsfgpii na cały czas trw ania Kongre­
su 300 Koron c z e s k .

b) K arta wstępu na 1 dzień obrad 50 Korcu ca
c) Karta wstępu na kazuy dalszy dzień onrac, 

(2—10) 30 Korou czesk. j
W odpowiednim czasie doniesie Sekretaryat za­

mawiającym czy zamówienie zostało uvgzIędnio 
ne i przedzieli odnośną karlę wstępu.

2)Miejsca stojące. Biuro Kongresowe postara 
się o stworzenie większej ilości lanicL miejsc sto 
jących. Bliższe wiadomości będą wkrótce podunę.

3) Mieszkania. Zamówieniem -Meszki ńi należy 
zwrócić się na adres Biura Kongresowego. (Karls­
bad, Schutzenhaus). Przytein najeży użyć następu­
jącego schematu:

Pan.. z.. ul,. Nr:: zamierza
przynyć do Karlsbadu na XII Kongres syońsk. 
i potrzebuje na czas od.. do.. 1921 nckój (e)
o.. łóżkach do ceny 10, 20, 40 wzgL więcej 
Koron czeskich za łóżko.

Grupy osób, które mają zamku brać udział w 
Kongresie i życzą sobie wspólnej tam ej kwatery 
uprasza sie o odpowiednie uwiadomienie Biura 
Kongresu.

■ o  ----.

7 fu&iiu syońskleso.
.1) Danina progresywna, Sekretarya- K. C. Or- 

ganizacyi Syońskiej w Krakowie zwracp się z po­
nowną prośbą eto Komitetów Lokalny ch i g rup  
miejscowych, które me uiściły dotychczas drugiej 
raty  daniny progresywnej, by to uczyniły natych­
miast. Każda bowiem zwłoka w przesłaniu zale­
głych kwot przynosi v ie lką  szkodę i stanowi o

U t ja  na m  U m j d i  1 t a n y
Warszawa. Konferencya żydowskich bezdoin- 

■OWs z Ukrainy wysłaK do Ligi narodów w  Ge- 
aewie telegram treści następującej:

■„yi imiemu tysięcy beaamjiycli z Ukrainy, btó- 
n»y jako zbiegowie z piekła pogromów, misku 
autodowego i religijnego, nędzy i głodu, przeby­
wają obecnie w Galicyi wschodniej, w imieniu 
rzesz bezdomnych, pragnących wyemigrować do 
bornych krajów, apelujemy do Ligi narodów-, by 
wzięła w opiekę żydowskich bezdomnych i  roz 
Wiązała problem, który obecnie jest międzynaro­
dowym, jakoteż, by uczyniła wszystko, co jest 
BYOŻłiwem dla uregulowania Lej sprawy.

Konferencya żydowsLo-ukralńs&LCb ^bezdom-

Prezydyum: Homelski, Rappaport, r.Łzmąn.
Analogiczne telegramy wysłano do prezydenta 

Hardinga, ministra spraw zagranicznych rządu 
anielskiego, oraz do Herberta Samuela.

P ogłosy  Żydów iia Białorusi.
Wilno. Tutejszy „Ynser Frajnd" donosi: We- 

Błe otrzymanych lu wiadomości urządziły Landy 
pow stańców w okotiey/Słucka i Bobrujska szereg 
pogromu . na Żydów. I tak po pogromie w Luba- 
ńe, miał miejsce pogrom w  Kopytsowicach, 

gdzie wymordowano ICO Żydów. To samo miało 
miejsce w  Bućhowicoach obok Mińska, gdzie o- 
•aarą padło 87 Żydów. Nadto bandy pogromczy 
kćw  nawiedziły cały szereg miast i miasteczek. 
Ludność żydowska ucieka z urasta do miasta, 
byleby ocalić życie Wśród ludności żydowskiej 
pasuje olbrzymie przygnębienie Należy zazna­
czyć, że pogromy skierowane są nie prze* iw nol- 
kzewiknm lecz wyłącznie przeciw Żydom. Między 
jaTim-ami pogromów znajdują się 80-1 etni starcy 
i  trzyletnie dzieci.

Wedle pewnych informacyj akcyą pogromową 
kacruju orgłuiizmyca znajdująca się poza granica­
mi cfcnpowaną przes sowiety Białorusi, na któ- 
w j czele stoją znane „osobistości" z świata poli- 
lyCt jego i  wojskowego.

Syouistyczan organ izacya w  Wiluie przedsię­
wziął* od^-owiei-nie kroki, oełem zbadania sytua-
V

W  u Zyduw w lilie Meftii
c u u Ł  „Kowner stimme" dooon: W kilki:

mfcsatactł Litwy kowieńskiej 'nazwy miast nie­
czytelne) miał miejsce ekscesy przciiwżydow- 
d k .  Ofiarą ekscesów padło 21 Żydów, z tych 2 
t fę tto  ruriojjo a 19 l e t t a  „Kowner Stimme" wnzy- 
hm k«sąd litewski do ł**eć<sięwxię."i& kroków c&- 
km myobeeżeniEa w  przyszłości podabnym wyprd-
i m

1 ffiiUmstolo! m i i  było.
/  Paryż (TeL wŁ). Paryski Komitet Delegacyi 
Sydowsb ;h zażadał — po otrzymaniu wiadomo- 

t ó ,  że w Władywostoku miał miejsce pogrom — 
Ud Kongreso żydowskiego w Ameiyce interwen- 
Cyi u  władz amerykańskich w ^  sprawie. K*m- 
(T tf odniósł się do sekrełaryatu Stanu, który ze 
swej strony po przeprowadzeniu badań poinfor­
mował Kongres, że w  Władywostoku pogromu

Ale w  nocy, wśród głębokiej ciszy, ogarnęła go 
■bowu chęć tworzenia i  nie dała się stłumić Ja 
’saś tajemmcza siła gnała g a  Przed brzask'em 
ttoia wstał i zasiadł do pracy.

Tworem, którego tym razem dokonał, było 
'sklepienie niebieskie. To miała być druga część 
ż  tej cadownej seryi, którą widział był przed so­
bą w  swej wryobraźni twór :zej. I tym razem mu 
Się udało. Zdaje urn się, że to jest arcydzieło. 
„Bardzo >łobrel bardzo dobre" myślał sobie i ja­
ta trał ręce z uciechy. 'A zwłaszcza ów jasny błę­
kit, który wylał na to niebo.. Ale za chwilę za­
czął się trapić. Wątpliwości znów zaczęły go 
gryźć.

A kiedy przyszedł do krytyka, ten go przyjął, 
jak zwykle z nachmurzoną miną.

v,Nie nadaje się!" wykrzyknął, nie przypatrzyw­
szy się rawet dokładnie. „To nieba nie jest 'wca­
le niebem. Najmłodszy adept Sutoły malarskie* 
motrsfi wymalować na płótnie lepsze uiebo. Ni 
feoioru, ni linii. A zwłaszcza ten blask. Jak po­
patrzysz sie. z należytej perspektywy, wszystko 
umfaa Linia mań on.pt p dać perspektywie. Błę 
ktt jest w  tem urejscs, za delikatny, a  w  ran — 
■a silny. Oprócz teg*» jest w  *-an m  dnże senty- 
asentn. Po-aiaj, jat, że jesteń iyHit* dylełantesn, 
ule daleko <4 0o rtmej sztuki. Ra ksSdy wypadek 
j n  sz się najpierw dingo ćwiczyć w  rysowania. 
5 ń e w  »  pstaej.  *** fmA«  mmmm*.

Młody twórca wysłuchał, podziękował, west- 
ehnął i pc szedł.

Mimo to wszystko nie mógł swe] lantazyi po- 
banowrć i sJumić. Nie dała spokoju. Nagie w 
iiocy wstał i stworzy : tanże trzecią część: ziemio, 
pokrytą zieloną trawą i drzewami Wszystko na 
•dełonem ile. Ta żywa barwa zachwycała go; cho 
nie mogłe się nasycić, mimo że już raz, ć! va razy, 
trzy iazy wszystko oglądnął. Cieszył się swym 
tworem. „Dobrze, dobrze, dobrze!"

Ale krytyk tym razem nic nie robił, tyiko śmiał 
się. W artyście krew skrzepła. A krytyk wciąż 
dodnał mu: „Idźże, plamy atramentowe i nic 
wiecejl Teraz już jest jasne, żt nie masz śladu 
Ulentu".

\  młody bóg mimoto tóe zaprzestawał pracy. 
Nazajutrz przyniósł krytykowi słońce: — znów 
mała próba.

Krytyk zachmurzył się i zmarszczył czoło. ‘A 
za chwile umilkł i zatopi? się w myślach. Ten ihło- 
dy twórca, zdaje mu się, przecież ma w  sobie 
coś. Ha iskierkę talentń. Ale musi mieć mentora, 
ftoatume się, takiego jak on. Więc zaczął gc po­
uczać. P< k  eps' go poufale po ranrier^u i rzekł:

,-Nfc da sś "uprzeczyf, pomysł jest mez^. Ale 
forma — forma, którą sobie obrałeś! Taks for­
ma nie wytrzymuje żadnej krytyki. Po pieawswe: 
te hczBe plamy, które tu widzę. Zaraz poznać, 
Ce robota nie jest czystą i że nie zważasz na czy­

stość roboty. Po drugie: tmoje słońce nie powin­
no być okrągłe, tylko czwcronoczne. Ozy nie 
wiesz, czy nic me słyszałes o „kubiźmie", który 
kiedyś ma opanować cały świat?"

Brahma miał poczucie, jakby go oUanc 
wodą.

A jednak Lie dał spokoju. Na drugi dzień przy­
niósł buroY^emu krytykowi swój całkiem ostatni 
twór, część piątą: gady i ptaki Rozmaitość rodza­
jów w  tym tworze, te przeróżne waryacye, po­
winny podziała': nawo na najsurowszego kry­
tyka.

Ale krytyk gdy zooatzyi, wpad w szalotr 
gniew. „Czegoś się uwziął na mnie? Brzydota^ 
brzydota — i tyle! Te gady są YTprosf wstrętne! 
Kto ma duszt- i trochę poczucia estetycznego, nia 
uoże się nawet popatrzeć na to! — A te ptaki, 
które nie mają żadnego oparcii i  nie z tej solidno^ 
śd , które bądź co bądź są jłównym wymo^em  
sztuki! Zaraz poznać, że nie posiaómz krzty 
spokoju epickiego. Dajże sobie spokój!"

Brahma wyszedł smutny i  zawstydzony. Nie 
mógł spać w  nocy. Tysiące mvśłi burzyły się w  
ram. Raz tylko chciał jeszcze spróbować

I rano, przed świtem, wstał «P* pracy: 
"tworzył ziemne zwierzęta. JEak ieszrzs dodaS 
kowo małą ideę: stworzył ezłow.eka...

Na szóstej części poemat się zakończył — ctp  
ża~ snad? mu se serca-



j^rułnaą przeszkodę w normalnych czynnościach. 
[Rełnądze należy przekazać na adres: Powsze-
"-bny Bank Obrotowy w Krakowie z wyraźnym 
Hodatkiem na przekazie: „dla Orgnnizaeyi Sy-
*mskiej“.

2) Kąty Zjazd Krajowej Organizacyi Syońskiej 
Jr- Pulsoc obradować bęclzie. w Lodzi i rozpocznie 
r ę w niedzielę 31 bm. Ze względu ua wielka ilość 
■i ważuoś.ć spraw, które stoją na porządku dzien­
nym. Zjazd potrwa cały tydzień.

Przypomina się towarzyszom, iż § 1 uchwały 
Ostatniego Zjazdu w  Krakowie, na mocy której 
dokonano przyłączenia naszej organizacyi do o- 
gólnopol sklej. ma następujące brzmienie: „Orga- 
■śzacya Sjoóska w zach. Małopolsce i Śląsku jest 
Częścią organiczną Organizacyi Syońskiej Rzecz­
pospolitej Polskiej i bierze ndzinl przez delega­
tów i  ogółn członków Ognmizacyi Syońskiej -wy­
branych na podstawie ordynneyi wyhnrezei w na­
lej Polsce obowiąznjacej w Zjazdach Państwo­
wych, jakoteż w wszelkich centralnych instytu­
c jach  Organizacyi

Obecnie więc po raz pierwszy będą brać udział 
W ogólno-krajowym Zjeździe synfiskim także i 
przedstawieiele zach Małopolski i Ślesin. W tym 
celu zwraca się uwrtgi- towarzyszy nu regulamin 
.wyborczy, który został ogłoszony w ..Hacefiru'1 
i  „Hajnt" z 25. Siwmi bm. (1 lipca.) br.

3) Wybory na XIX. Kongres Syoński. Lgzeku- 
tyyra: Organizacyi Syońskiej ogłosiła ordynację 
wyborczą dla przyszłych wyborów delegatów na 
XII Kongres Syoński Wybory odbędą się na ca­
łym świeeie między 1-szym Lipca a 7-yiu sier­
pnia br. Egzekutywa oznaczy na podstawie ilości 
szekli, które Wpłynęły do niej najpóźniej do 30. 
czerwca br. ilość delegatów, którą ma prawo wy­
brać każda Organizacya krajowa. Na pierwszy i 
drugi tysiąc szekli każdej Organizacyi Krajowej 
przypada po jednym delegacie, nnstępue zaś ka­
żde, dwa tysiące szeklowców wybiera również po 
jednym tylko delegacie. Przy wszystkich Órgani- 
zacyack krajowych będą utworzone osobne Komi­
tety, celom przeprowadzenia i dozorowania wy 
borów. Dla registracyi wyborów będą wydane 
oficyalne formularze, które będą rozesłane wszyst­
kim Organizacjom razem z  crdynacyą wyborcza.

-0-0-

Z inieyatywy ty mczasowego Wydziału Organi­
zacyi- Szkół hebrajskich oraz Seke.yi Kulturalnej 
przy K. C. Organizacyi Syońskiej w  Krakowie, 
będą utworzone dla nauczycieli hebrajskich zach. 
Małopolski i  Śląska kursy dokształcające. P ro­
gram obejmuje następujące przedmioty;

a) historya pedagogii.
b) dydaktyka ogólna,
c) psychologia dziecka.,
d) hygiena szkolna, f
e) nnuka o organizacji szkoły hebrajskiej.
f) śpiew,
g) gimnastyka,
fa) metodyka i dydaktyka języka hebrajskiego 

t  lekcyami wzorowemi,
i) metodyka i dydaktyka biblii wraz z lekcyami 

wmorowemi,
j) dzieje Azyi przedniej w czasach biblijnych,

I pomyślał sobie: jeszcze lylko tym razem spró­
buję — zawiązał wszystko do chusty i przyszedł 
do krytyka. Tym razem czuł się silniejszym i pe­
wniejszym siebie.

Ale krytyk, ledwie go zobaczył, wpadł w  o- 
fcropny gniew: cała jego cierpliwość pękła. .-Nic, 
krzyczał, całkiem sery o uwziąłeś się na mnie! 
!Przecież widzisz, że jestem zajętym udowiekieir 
1 nie mam czasu do takich, jak ty, twórców! No, 
Zwierzęta twoje — rozumie się, najmłodszy ma­
larz Zwierzęcy, jaki będzie na świeeie, zrobi to 
Wszystko ładniej od ciebie. Ale człowiek, ten czło­
wiek, którego stworzyłeś, czyż chcesz komu oczy 
zamydlić, Czyż nie wiesz, że to nie ten gatunek, 
którego oczekujemy, tylko nadczłowiek, ten nad- 
(człówiek, którego istotę obecnie chcę właśnie u- 
fctalić, a który.."

„Ale wybacz, panie. Człowieka stworzyłem na 
ifcwój wzór i  podobieństwo swoje. Nie twęgo czło­
wieka stworzyć chciałem, tylko mojego człowieka. 
jŚa jestem twórcą, i swoją ideę zrealizowałem. 
(A idea przecież jest prosta: stworzyłem go na
fewój wzór i podobieństwo, aby on potem stwo­
rzył im»oi na wzór i  podobieństwo swoje. Rodzaj 
gry wzajemnej. Prócz tego miałem taki cel: stwo­
rzę istotę, mającą tylko pięć zmysłów, którymi 
Łie można ogarnąć ^agadki bytu, do której roz­
wiązania trzeba miliona zmysłów, a przy tern za­
szczepię w  niej silną i niepohamowaną skłonność, 
*by i bet ustanku rwała się do osiągnię-

J O W I  D Z I E N N I K

k) historya rozwoju języka hebrajskiego,
1) dzieje najnowszej literatury' hebrajskiej. 
Referenci będą wkrólce podani. Kursa te, które 

rozpoczną o koki 20 bm. trw ać będr cztery tygo­
dnie. Dla siucharzy urządzony bęazie bezpłatny 
internat: bęuą oni dostawali również tanią ży­
wność.

Kursy będą zupełnie bezpłatne.
Na słuchaczy przyjmuje się tylko czynnych nau­

czycieli języka hebrajskiego, którzy mają do po­
dania załaczyć potwierdzenie szkoły wzgi. Komi­
tetu Lokalnego, iż w danej miejscowości spełniają 
iuakeye nauczyciela języka liebrajskigeo.

Dotychczas zgłosiła się już wielka ilość nau­
czycieli z cnlej Polski i najwybitniejsi nauczy­
ciele w zuch. Małopolsce i Śląsku. Ze względu na 
to, y.a ilość miejsc będzie z konieczności ograni­
czona żwraca sio Zarząd kursów la drogą do 
wszystkich nauczycieli hebrajskich w zach. Ma- 
Jopolsce i Śląsku, by natychmiast zgłosili swe 
przystąpienie na adres: Sekcya Kulturalna przy 
K. C. Organizacyi Syońskiej, Kraków, Stradom
1. 15. of. 1 p.

Zgłusz.ónjaj które wpłyną po 12 bm nie będą 
mogły być więcej uwzględniono.

Lwów, 5 lipca.
Po nieuduiym występie w Krakowie, który 

zakończył się przelewem Krwi, nieustraszony mąż 
inkwizycji polskiej, przerzucił swą propagandę 
na rzecz endeckiej „apolityczności" lut teren 
wszechnicy lwowskiej. Oto za namową ks. Lu­
tosławskiego ogłosił Związek ogólno-narodowy 
polskiej młodzieży akademickiej prowokacyjną o- 
dez\yę, nawołującą do walki z żydostwem i za- 
powiadającą wiec na niedzielę 10 bm. w auli uni­
wersytetu, W tej sprawie udała się dnia 3 bm. de- 
legacya złożona z prezesa Z. K. R., p. Dra Emila 
Parnasa, urzędującego wicepr. Egzekutywy syon. 
p. Dra Sehreibera i delegata R eprezentacji ży­
dowskiej młodzieży akademickiej, p. Euhrmana, 
do rektora uniwersytetu, prof. Dra Macheka, aby 
przedstawić grożące skutki, jakie nastąpić mo­
gą przez wniesienie w mury uniwersytetu nie- 
przebierającej w  środkach ag itacji antysemickiej 
prz.ez pewien odłam młodzieży polskiej. Delega- 
cya prosiła, aby rektor, względnie senat, nie ze­
zwolił na odbycie zapowiedzianego wiecu, pod­
burzającego jedną część młodzieży przeciw dru­
giej.
. Po wysłuchaniu delegacyi, oświadczył rektor, 
że tak on, jak i przeważająca część profesorów 
uważają za swój obowiązek, utrzymanie porząd­
ku i spokoju na uniwersytecie i  wszeJkiemi si­
łami dąiżą do tego, aby nie dopuścić do krzewie­
nia nienawiści, zwłaszcza w obecnej lak powie 
żnej chwili. Odnośnie do wiecu odbyć się mają­
cego, oświadczył rektor, że o tem zadecyduje peł­
ny senat, jednakowoż już teraz może powiedzieć, 
że przeważna część członków senatu, z wyjąt­
kiem nielicznych, należących do kierunków skraj­
nych, jest przeciwną udzieleniu zezwolenia na 
ten wiec. Na zapytanie delegacyi, czy jest praw­
dą, że odezwa młodżleży polskiej, głosząca jako 
część swojego programu „walkę z żydostwem"

eia absolutu, mimo niewielu zmysłów i mimo, że 
nigdy swego celu nie osiągnie. Ten pomysł jest 
przecież dość oryginalny. To musi nawet taki 
krytyk, jak ty, przyznać".

Krytyk jttż nic nie odpowiedział — a wtedy 
bóg wyszedł od niego i  oczy mu błyszczały, świe­
ciły się.

A gdy przyszedł do swej mansardy, wyciągnął 
się jak długi ua kanapie. Słodki odpoczynek o- 
gantął go. Nagle otworzyły mu się oczy i zoba­
czył, czego dotąd nie widział: krytyk jest tylko 
maluczkim, zgryźliwym człowiekiem, który zaw­
sze szuka błędów; cały jego świat — to są suche 
reguły i stałe zasady i frazesy — ale prawdzi­
wego zrozumienia nie ma. Taki nie może wcale 
zrozumieć, co się dzieje w  sercu twórcy.

Prawdziwy twórca wcale jego nauki nie po­
trzebuje.

Nagle zrozumiał miody bóg, że jest twórcą
i że poemat, który on stworzył, jest piękny, b ar­
dzo piękny. Jakaś duma ogarnęła go, duma twór­
cy. Twórca, który takiego dzieła nie stworzył, 
nie ma prawa odpoczywać.

A siódmego dnia odpoczywał. Patrzył nu swój 
twór i  delektował się nim. Twarz mu świeciła, a 
oczy błyszczały. Wtedy poznał Drabina, że jest 
bogiem!

1 'Tłum. z hebr. J. F~y

Str. a

była za zezwoleniem rektoratu przybiła na tabli­
cy ogłoszeń rektoratu, oświadczył rektor, że 
rzeczywiście miało to miejsce przez krótki czas, 
atoli bez wiedzy i pod meoLecność rektora, wsku­
tek przeoczenia niższych organów i że w tej spra 
wie wdroży się dochodzenia.

Oaczyt zaś ks. Lutosławskiego, który miał się 
odbyć we woorek na uniwersytecie, został wobec 
zdecydowanego protestu, młodzieży postępowej i  
socjalistycznej przeniesiony do sali Sokoła. Przed 
gmachem doszło do burzliwych m&nifestacyj ze 
strony tłumów robotników socyalislyczuych. Do 
większych zaburzeń nie przyszło.

^ t £ , m s g i ą d  p & l l t i r c z n y *

Min. &aczfciewii&z o  swoich planach.
Świeżo m ianow any m in ister sp raw  wewnę- 

I rxnyr.ii Raczkiewicz wyjeżdża w p iętek  do 
W arszaw y. M inister Raczkiewicz oświadczył 
w' wyw iadzie co następuje:

Do W iln a  przybył p. Raczlciewicz w chara­
kterze delegata celem przekazania spraw  de­
legatury zastępcy. Osoba kandydata na dele­
gata  jeszcze nie ustalona.

O zadan iach  swego mirdsterymn minister 
pow iedział co następuje: Do najpilniejszych 
spraw  należy przedewszystkiem  o rg an izac ja  
województw w  Małopolsce. Prace w tym kie­
ru n k u  postępują w  szybkiem tempie i prawdo­
podobnie od I września’ województwa zaczną 
fmrkcyonować, co wprowadzi jednolitość ad­
ministracyjną na ziemiach polskich. Drugiem  
zadaniem jest dalsze udoskonalenie organiza­
cją województw itresowych i trzeeiem — zor­
ganizowanie ciał samorządowych na terenach 
wschodnich, gdzie dotychczas samorząd pra­
wdę nie istnieje. Tą drogą minister m a nadzie­
ję doprowadzę do uporządkowania stosunków  
na naszein pograniczu wschodniem,

W  sprawie wyltoróW oo sejmu moRSte 
oświadczył, iż w szczegóły wdawać się nie m o­
że. Ordynacya wyborcza jest już opracowane 
w zupełności i wchodzi właśnie na porządek 
dzienny Rady ministrów'. Według nowej ordyw 
nacy i jeden mandat przypada na 25 tysięcy  
wyborców. Dokonano również częściowych 
zm ian w dotychczasowym podziale na okręgi 
\vyborcze — szczegóły te są w tentu rozważać

Ukraińcy o zattąpsiwie swoich Inte­
resów ńa-odowych.

Lwowski „Ridnyj Kraj" podnosi, że Ukraińcy 
powinni starać się o to, ażeby w  Polsce utwo­
rzono bezzwłocznie mmisteryum dla spraw okra- 

| ińskich, uatomiast sprzeciwia się wnioskowi, po­
sła wiouemu, w  Sejmie przez pos. Grunbauma o 
utworzeniu wspólnego ministeryun, dla wszysl 
kich mniejszości narodowych i  wyznaniowych 
„Nam Ukraińcom — pisze „R Kraj" — żyjącym 
W granicach państw a polskiego i tworzącym 
znaczną procentową mniejszość ogólnej cyfry lu 
ilno.ści, należy się zastępstwo w Radzie Mini- 

„ s tró w  bez względu na to, ria podstawie jakich 
prawnych tytułów żyjemy obecnie w  Polsce, W 
jaki sposób rozstrzygną się losy Galicyi wscho­
dnie j i w jakim prawno-państwowym stosunku 
do Polski znajdą się w przyszłości ziemie ruskie, 
Anomalia, że my dotychczas nie mamy żadnegi 
zastępstwa ani w  Radzie Ministrów, ani w cia­
łach reprezentacyjnych, bije sama w  oczy. To jest. 
przyczyna, że Polska uchwala jednostronnie, bez 
wysłuchania głosu naszego, bez liczenia się z 
naszą faktyczną i liczebną siłą takie ustawy, któ­
re mogą obowiązywać nas na długie lata, a które, 
nie łatwo będzie zmienić, które pośrednio lub bez­
pośrednio dotyczą interesów naszych, a których 
ujemne skutki odczuwamy już nawet dzisiaj na 
sobie. Oprócz tego wobec braku wszelkiej repre­
zentacji z naszej strony, a polityki negacji i ja ­
wnie wrogiego stanowiska istniejących w Gali- 
cyi wschodniej stronnictw, wszelkie próby na­
wiązania współdziałania między obu narodami, 
szukania dróg do wspólnego współżycia i poro­
zumienia, odbywają się dotychczas po omacku.
Międzynarodowe wedrówfcć P .P .S.

Rada naczelna PPS. omawiała rezolucje w 
sprawie międzynarodówek. Projekty rezolucji 
zgłaszał’ pp. Niedziałkowski, Zaręba i Perl. W; 
głosowanie® większość uzyskałr rezolucya posła
Niedziałkowskiego, którego też wyznaczono nr 
refem ta tej sprawy ca kongresie partyjnym, Ja­
ki się ma. odbyć w Lodzi, w końcu b in. R ezo



lucya ta  stwierdza, że druga niiędzyuarodówka 
Ole obejmuje wszystkich partyj socyalistycznych 
1 oobiega od programu PPS., wobec czego PPS 
Występuje z drugiej międzynarodówki. Kongres 
polecić ma radzie naczelnej CK W. nawiązanie 
stosunków ze wszyslkiemi partiam i sotwąłjslie- 
C2nemi i skupieniami pnrtrinrmi

N A D E S Ł A N E .
2 b rufcfvkfr ł r  rw cłtikcya n ie  o dpow tacJs.

Z ak ład  technickno-cf&my.śyckny..

M. Willenz, Rzeszów
1*3 u iita  3 -g o  m a ja  14. n a d  A p tek *

Kursa prof. CHOLEW?
przygotowują do matury w szkołach średnich 
':a :: i do egzaminów z 6 klas.

W p b y i K rak ó w , p l. Xai»«onewskich 3 0 , I. p .
W £OsU. 4  — fi, llbti

Koncypiema
rutynowanego poszukuje się na prowineyę 
(b tacy a kolej.). Warunki korzystne. -  Oferty 
pod ,,Drfc do Aum. „Nowego Dziennika1*, iJŁ

Mi! I  PSij!
umeolowanego z Bjjlefoneiń przy ul. Grodz­
kiej, Dietla lub w pobliżu. — Zgłoszenia pod 
„Pilne” do Adni. „Nowego Dziennika. nas

ZwIftZtaA żydowskich artystów, grupa 
miejscowa Kraków,

uoctda do pnbliczuej wiadomości, że pp. Adolf 
Bracławakl l Haiu-yk Bachner zostali z powodu 
oiekoleieńaldego postępowania w ykluczeni 
s  powyłb»«j|0  Związku. u-tó

M i iii większego Him«  fili
u topy h .  r «  u o «  . r i ,  magazyn tnabli, 

K raków , ul. Szew ska L fi.

ZAWIADOMIENI.
Z dniem dzisiejszym otworzyliśmy

fWę we Lwowie, priy ul. Halichiej 20
i polecamy takową dla wszelkich czyn- 
nodoi w zakres spetlyci wchodzących

Spółka ti ansportowa „Cracovia“
Dom apuJyayjuó trajijportowy i^jeuluru celna
um w Krakowie, Grodzka 60. Tel. 270.

BtfA LBCKERÓWNA 
Iwonicz—Z dra,

MAKS. Z RTUR DOKFMAN
■łu«l. mod.
Czortków

Zarącstni w czerwca 1921 r. 1148

Do zoryMyn k. siostry babiny YorzcUirm ■/, .\Htk-.t 
t  p. 1 żakiem burtą z Rudnik* serdecznie gratulują 
Ho2 Ch. Selimęerawis.

t>o zaręczyn siostry  p. Faul Doruinili z Ustrzyk Doi- 
ny«u z p. Szym onem  Kappem % Jarosławn Serdeczni, 
g ra tu lu je  1451 Natan Domiuitz.

Do zaręczyn p. H enryk* Pzperiego z p. M anią Gol- 
dni nn serdeczne gratuluje
1453 Kuppuiś G oldbergirów na.

De zaręczyn p. M iny G oldm aun 7. Łylrff z ę. H enry­
kiem  Paperlem  z K rakow a aerdec/.uie g ra tu lu ją  rodz.i- 
ccni i m  rzeczonym
1208 Rudolfowie Sclisiudliuger.

Z „Bagateli*-.
„Grube ryby", komedia w 3 akiach Michała

Bałuckiego. W ystęp Mieczysława Frenkla.
Do przemiłych wieczorów frenklowskich 

p rzy ln l jeszcze jeden. ..Bagatela" wz.nowila 
wysla w ioiij przerl rokietu kom rrhę , Grube 
ry ły "  z Pr.'likiem w roli ..grubej rvbv“ W y  
sl.owskicgc!.

Ten W islowski byl wycięty z .,Klonów" fi­
gurą .starego, mą kuni jskiego. zamożnego ka­
w alera. lękającego się w naiwności swego du- 
eha, że na każdym Kroku czyha na niego dzier­
latka. by go złowić na wędkę. Dlatego leż. 
Freiikel szczodrze wyposażył W islowskiegu w 
lik /m ie rn ie  w yraziste rysy, ujaw o i n ja  cc jego 
wiarę w prz.ystojność, dobre ułożenie, zręczne 
posLępowaiiie wobec białogłów. Byt pewnym  
silbie. zuchow atym , fanfaronem , a tańczył z 
tak pysznie udan,ąygraeyyi, p rzy tupu jąc jjo 
slarokaw alersiat noga do fajgtu, że roz.pęia] lui- 
rzę oklasków na sali, aplaudiijąeęj k ilkak ro ­
tnie gościa na otw artej scenie Trzeba być F ren  
kłem , by wydobywać taki ogrom szczerego 
kom izm u z błahej sceny gry w karty , gdy W i­
slowski ..broni" się przed ,,natarczyw ym !' 
konkurentam i W andzi, kióiei afek t! W istocie 
rzeczy zw racają się pi/. n iw m łodziutkiem u sy ­
nowcowi \Vislow'skiego, dobiegającego do 
w., śinz.e<iąlt,i. Przczabnw oą a ick lac \e  zabar­
wił Frenkel scenę oświaciez,n. Każdy ruch i 
gest, każde powiedzenie, oparte zresztą na g ra -

J
l socjalisty pos. tira BdbrpwsRtlgo Jak się w' a» 
slatniej chwili dowiadujemy, j inne slupy posta- 
nowiiy wysunąć swoich kandydatów. 1 tak za 
strony konserwatystów kandyduje p. Muczkowski, 
ze slrbny lolłs/.czmi dr. Schneider. Wpbec slau j- 

. wiłska zajętego przez ltnde, że IV kolo wyborców 
powinno mieć zaślepię w prezydium, \r 8Xipyi£ 
jedynie jest wybór dra Bobrowskiego; . podciera 
gdy szanse dra Wielgusu znacznie zmalały Ba 
korzvść r. Mnczkowskiogo.

T A R G I W W H O P N 1 J W E  L W O W IE .

Oiuguaj odbyło sic w sali kuiiieiencyjuej Ara*
kowskiej I /Ł  I i a ml Iow oj pnsitd/.tdie krakow 
skiego koiuilelu propagandy na rzecz, TaigóWi 
Wschodnich. '/.f l.wowa z rntnienia Wydziału wy 
konawczegu Targów przybył jego prezes p. Iw t  
ski. zebraniu przcwouniC/.yl piezydont Izby Han« 
Ulowej iz Bpsloin, sale wtpełnili reprez«utuM| 
w s z ą sikicn działów przemysłu i handlu.

królkiem  /negajcnin p. E pste ina ,  k ló .y  ^

mr.ie l.iesl-ażiteTnie pięknej .' przeczust-, Irlykcyi
miały w solłie wyraz, nujwyższ.rm arlyzmu.

Poczciwym, dobrym, jagnięca łagodnym 
dziadkiem Giaputkiewicztm Jfjd p. Trzywdar, 
który naturalnie i umiarkowanie kreował tę 
postać.

Nader plastyczny typ starego kawalera Pa- 
gatowicza stworzył p. Dante-Baranowski, któ­
ry grał z umiarkowaniem bez jakichkolwiek 
efektów, lub szarży, dzięki czemu mógł Paga- 
lowicz lak żywo zainteresować.

wdznaczyli się w swych rolach pp Wysoc­
ki, Brzeski, Dąbrowska, Modzelewska i Skal­
s k a .  W . F .

KRONIKA.
RruKów, 7 lipca 

PLANTY MKTLÓWSKIK UęibĄ ODNGMIONK.
Sprawa plant Dietlowskich, kićńą już wiele 

krotnie poruszaliśmy nr łamach naszego pisma, 
a która była przedmiotem interpelacji w Radzie 
wyznaniowej, przybierać zaczyna obrót pomyśl­
ny. Na odbgletn wczoraj posiedzeniu komisy i , 
dr ogowo-k a rafiowej wraz z sekcyą skarbowi! ! 
chwalono przeprowadzenie uporządkowania piani 
i ulicy Diettowskjej na przestrzeni od Stradomia 
do ul .starowiślnej, tichwala połączonycii sekcyi 
przyjdzie w uiedBlekiej przyszłości , pud obrady 
pleuum Rady miejskiej i będzie najprawdopodo­
bniej zatwierdzona. Uporządkowanie ulicy Dietla 
polegać Pędnie na odprawie szosy, chodników, 
u zwłaszcza plant, które obecnie sq w stanie o- 
stulecznego zaniedbania. Przewidziane wydalM 
nn (cf len sięgają sumy fi milionów marek, z cze­
go na właścicieli domów na lej przestrzeni -- j 
w myśl noweli do ustawy budowlanej — p in p a - j 
dnie 3 miliony murek. Ponad tę ustawa wyzna- i 

czpną sumę złożyli właściciele kamienic 141.Mii 
marek jako datek dobrowolny.

KANDYDACI NA WiCłSPREZYDlśNTóW 
MIASTA.

Jak już we.iur.ij donosi l iśm y, oduedii się w po- ; 
i™ilzialck d. 11 Inn. w ybory  dwóch w iccpt r-zyden- 
tów iniasl-fi. Ju ż  przed pewnym czasem plsnjiśmy 
im tern miejscu o dwóch Uandydalprnnłi na ie siu 
im wiska, a miaiiuWigie: demokraty dra Wielgusa

Samodzielna korespondentka
władająca językiem polskim i niemieckim, biegła w steńogiiatii i pisaniu na

maszynie poszukiwana.
Posada do objęcia natychmiast. — Oferty pod „Korzystna posada" do biura

„Ruch", Kraków, bzczepa.tska 9. U7i

n i o s i  z n a c z e n i e  'i n r g ó w  d l a  L\vov>:a i całej Pol* 
s k i  p r z e d s t a w i ł  p. T u r s k i  w  w y c z e r p u j ą c y m  rC 
ftiMCÓe pi3Jj;r::m T r n . ę ó w  i T lo ta d  p o c z y n i o n e ,  p o ­
s t ę p y  w p r n c y  p r z y g o t o w a w c z e j .  C e l e m  (Targów, 
j e s t  i z p c n i r a l i / . o w a n i e  t r a n z y t u  z  zachodu i  eks­
p o r t u  z t a k i c h  o ś r o d k ó w  p o l s k i c h ,  j a k  W a r s z a w ą  
K r a k ó w ,  ł . ó d ź ,  P o z n a ń ,  G d a ń s k ,  W i l n c  itd. dft 
U k r a i n y ,  R o s y i  p l a n . ,  R u m u n i i  i W ę g i e r  W B*tu« 
r a l n r n i  p u n k c i e  w ę z ł o w y m  d la  h a n d l u  ze WscłlO. 
d c m ,  w e  l . w o w l r .

Jak myśl m była ołfSpm, świadczy prz.y]ęcie 
'Rugów przez, zagraniczne sfery handlowe i prza- 
nn slow e. Ukazało sic, /v naieży zmienić pier- 
v,oinv program. Hudyiifk- Polilęchuiki nlafeł\vąny 
jaku teren wystawowy jesj za szczupły. Targ 
urządzi sio na Idacu Powyslawowyni, oiłejjnują1* 
cym 150 morgów Ilość zgłoszeń mimo późnego 
w v siani a prospektów, kpow udowanego strejkiem 
zeceiiiw. iesl ogromna. Anglików zglośiio: się 
sześćdziesięciu kilku, duże z.ainleresftwanie okb» 
znla Franryn. Szwecya, Czechy. Dążeniem zarzą­
du Targów liędzie uzyskanie zastępstwa obcycU 
firm przez kuncow po.sti.cli. Także z Rumunii 
napiv\Vnją liczne zgłoszenia. Do Rt.sył wyjeżdżają 
w tych dniach emisariusze Targów, « Z związ­
kiem kooperatyw ukraińskich nawiązano Jut bea* 
•pośrednie stosunki

P o  r e f e r a c i e  \ v v w i a z a l a  s i ę  o b s z e r n a  d y s k u s y a .  
I>. 'Turski odpowiedzia ł wyczoćppjąCżs n a  uwagi 
i z a p y i a n i r ą  i mo e i u ii. h p s l e i n  z am li i ia . l  p o s i e d / c -  
n ie .  - -  D la  in l e i  e s e n t . i w  z o t a - e g u  k r a k ó s y s k i e g f l  
s z c z e g ó l n i e  j e s t  w a ż n e m ,  >e la rg  urządzili W 
K r a k o w i e  p r / y  nl.  F l o r y n ń s k i e j  I. .12 s w ą  ękspO'  
zvlurę

 o-o-------
_  posiedzenie t*>’d. Rady vy znaniowt-J u.. Kra­

k ó w :  o d b ę d z i e  s i ę  d z i ś ,  d  7 l i p c n .  Na porządku 
d z i e n n y m  z n a j d u j e  s i ę  m i e d z y  i n n e m i  spra\Va wy 
I j ę n i  d w ó c h  w i c e p r e z y d e n t ó w  g m i n y  żydowskiej.

Stow. '/ ’ d ii w poołęjjowyeli. W czo ra j ukonsty­
t u o w a ł  s i e  W y d / i a l  S l o w .  Ż y d ó w  iJ O S .e p o w y ę b  
P r e z e s e m  w v b r a n v  z o s l t t ł  D r .  R a f a ł  i . a n d a h ,  Wi- 
c c p i  e z e s e m  D r  I g n a c y  K l i r e u p r e i s .  s e k r e l ą r a e n ł  
D r.  l i e n i i k  A p le ,  a^karlm ikiem  p. i z a k  P o t o t

— O podwyższenie  taks egzaminacyjnych, i  k<jl 
nauczycieli szkół średnich dowiadujem y się. że 
profesorow ie  11 szkoły realnej zrzekli się nalo* 
żnych im opła t egzaminacyjnych, przekazując cąlą 
kw olę  na fundusz w dów  i sieró t po nauczycie­
lach gimnazjalnych.- Fundusz dzięki tej dotacyl 
nie wzbogacił się zbytnio, albowiem cała kwoti 
przekazana nie. wynosi naw et 2000 itnk. Nie ulęga 
w ątp liw ości,  i e  nauczyciele z lego sobie zdają 
sp raw ę, to leż rezyguacyę icli i  pobrania płac U  
egzaminji uwfuuć należy raczi-j za protest prM» 
f iw k o  śmiesznie niskim taksom egzam inacyjnym , 
k tóre  obecnie nie wynoszą imwet czięrdKieitaj 
części taks przedwojeimyclt.

— Lekaiakia badanie dzieci zapi»auycii it* ptK- 
kolonie. Wzywa się rodziców i opiekunów, * tó  
rz.v wpisali swe dzieci na półkolonie va»acyjm  
f*1.y w dniach 7 i 8 lipca br. między godz. 10—i  
rano zgłosili się w Wydziale VII Magiairaku, ul. 
Poselska I. 8. parter, celem odebrania odnóśaycfc 
druków do badania mtnozleż.y przoż miajakidi 
lekarzy okręgowych.

— „IwBiah11. Dziś we czwartek o gods. 8 mm 
branie członków w sprawie wycieczki

— Z teatru „Bagatela11. „Grube r y jy  Młetitifi 
Bałuckiego powtórzone oędą działaj Jean m  A fifi 
stępnie dopiero w niedzielę wiecaotrem.

Nowością najbliższą będzie „KoieczLa" 
medya Rudgarda Victo. a. Rolę gWWiu 
p. Miecz. Frenkiel.

— Etyka pieoorzy Od kilku doi dają ale 
ważyć w Krakowie szczególne zjawiako — x» 
pełuy brak chleba a zalo wielka ohtitOJć * J i f i l  
pewien nadmiar bułek. Fob&o- piekarzom, ./ ło tn
d z '  o m '  n a s z y m ,  z a p e w n e  z a l e ż y  B a  t e m .  n j t a q

. . .  ..■..ji.z.., „ui.szm. « j N
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i tego częstują nas biaiemi jak śnieg bułeczkami. 
ITej samej troskliwości o tiobro naszych żolsnil ów 
Eapewne przypisać należy i zmniejszanie się :oz- 
jmiarów bułeczek. A już najmniejszej nie cl ega 
wątpliwości, żę nagły wzrost ceny bulek z lego 
samego poczęty’ jest źródła, bo przeciwdziała nad­
miernej konsumcyi, l.tóra, jak wiadomo, fatalnie 
się odbija na żołądku i. kieszeni. — Nie pozostaje 
nam  zatem nic innego, jak przyklasnąć tym praw­
dziwie obywatelskim poczynaniom dbałych o do­
bro  nasze piekarzy, i postawić ich jako wzór do 
naśladowania innym warstwom, które do tych 
iWyżyn etyki społecznej jeszcze nic dorosły, np. 
inteligencyi. Póki jednak jnteligeneya nie nauczy 
się moralności od piekarzy, możeby władze miej­
skie przepisały panom piekarzom taką sanną ku- 
racyę marienbadzką, jaką ci potentaci przepisują 
innym. Kto wie, czyby wtedy nie opuścili coś ze 
swojej aż nadto subtelniej etyki..

— Obficie zaopatrzony. Policja zaaresztowała 
znanego włamywacza Wilhelma Półtoraka (1. 23), 
Łtóremu skonfiskowano przeszło 500 mk. niemie­
ckich, 20.000 marek polskich, browning, kilka 
.wytrychów, rakiety sygnałowe, nowe ubranie 
męskie itd. Nie ulega wątpliwości. że wszystkie 
te rzeczy pochodzą z kradzieży. Dochodzenia W 
toku.

— Za puszczanie w obieg fałszywych bankno­
tów lOuO-markowyth aresztowano w Krakowie 
Izraela Stiickgolda (l. 27;. pochodzącego z. War­
szawy.

— Za sprzeniewierzenie 50.000 marek na szkodę 
kupca Gewelbera z Ryglic koło Tuchowa polieya 
krakowska aresztowała Wawrzyńca Kopcia vel 
Kopaczyńskiego, 32-letniego stolarza. Kwotę te 
.wręczył Gewełber Kopciowi na zakupno dolarów, 
ten jednak zużył część pieniędzy na pohulankę. 
iPrzy zaaresztowanym znaleziono 20.000 mk. któ­
re zwrócono właścicielowi,

— Nieszczęśliwemu wypadkowi uległ wczoraj 
Wieczorem podczas pracy robotnik Jan Zadara. 
Stał otn pod rusztowaniem przy ul. św. Jana 18, 
gdy wtem przejeżdżający tamtędy wóz zawadził 
o sztabę żelazną, ktpra spadła z rusztowania na 
nogę i zmiażdżyła kość. Pomocy udzieliło ran­
nemu pogotowie ratunkowe.

HBPBKTUAR TEATRU „BAGATELA"*
Czwartek: „Grube ryby“.
Piątek: „Koteczka",
REPERTUAR TB ATS. U POWSZECHNEGO.
czwartek: „Idealna żonka".
Piątek: ,,Boccacio“.

REPERTUAR OPERETKI W NOWOŚCIACH.
Czwartek: „W róg kobiet11.
Piątek: „Cnotliwa Zuzanna11.

f ---------- — o-o------------ — ,

Z  kralu.
Znowu ekscesy antyżydowskie na kolejach. 

Klub posłów sejmowych przy T. Ż. R. N. otrzy­
mał nowy szereg użaleń na wybryki, ponawiające 
się przeciwko pasażerom żydowskim na slacyach 
Skalmierzyce, Koluszki i in. Jak dawniej, bają 
żołnierze Żydów, rabując ich mienie, przyczem 
personal kolejowy i służba bezpieczeństwa za­
chowuje się biernie.

Wobec tego zwrócił się klub posłów przy T. 2. 
R. Ni do rządu z energicznem żądaniem powzię­
cia jak najsurowszych środków celem ukrócenia 
lej swawol i położenia kresu tym nowym eksce­
som. k

Nowy dyrektor P. A. T. „Przegląd Wieczorny" 
dowiaduje się, że p. prezydent ministrów mia­
nował redaktora naczelnego „Narodu", p. Piotra 
Góreckiego, dyrektorem Polskiej Agencyi Tele­
graficznej.

Zuchwały napad bandycki W Warszawie. 
Dziś, w środę przedpołudniem kilku bandytów 
.wtargnęło do prywatnego mieszkania w śród- 
jnjeściu przy ul. Siennej 87, gdzie po skrępo­
waniu domowników, zrabowali 10 milionów 
marek. Bandyci zdołali zbiedz. (M.).

e— -    o-9    <

Dziat gospodarczy.
W związku z podniesieniem się kursu marki 

Jadskiej dzienniki łódzkie zaznaczają spadek 
cen przędzy o 500 marek na 1 kg. Tutejsza fa­
bryka, Widzewski — manufaktura bawełniana, 
fobniżyła cenę swoich wyrobów o 30 proc. (Pat)

Wolny handel z zagranicą. W 2-gim i ostatnim 
'Jjaiu obrad Komitetu celnego przy Ministerstwie 
Krzemyśłu i Handlu ułożono ostatetaaie, jakie to­

wary zdaniem Komitetu winny korzystać w no-
wem rozporządzeniu z ulg celnych. Kofnitet zao­
piniował, jakie towary winnyby opłacać cło, wy­
rażone w taryfie, celnej z  mnożnikiem 1 (lista 
pierwsza), jakie z mnożnikiem 10 (lista druga), 
u jakie z mnożnikiem 100 (lista trzecia). Pozostałe 
towary będą opłacały cło z inuożnikieiń normal­
nym 150 (obecnie 20), lub 200 (towary zbytkowne, 
opłacające obecnie podług Dziennika Ustaw nr.

z 1021 i. mnożnik 130). Towary, pochodzące z 
Górnego Śląska, korzystają dotychczas ze zwol­
nienia od cła, o ile zainteresowana strona złoży 
podanie do .Ministerstwa Skarbu. Żelazo surowe 
i półprodukty hutnicze (żelazo sztabowe, lupy, 
bloki, żelazo handlowe, szyny, blachy, drut wal­
cowany; pochodzenia górnośląskiego zwolnione 
są już obecnie od cła bez jakichklwiek podań. Na 
przyszłość, podług projektu, będą zwolnione od 
cła bez obowiązku składania osobnych podań le­
wary wszelkie, pochodzące z terenów plebiscyto­
wych Górnego śląska. Postanowienie to ma na 
celu dopomożecie Górnemu Śląskowi, jeszcze za­
nim będzie przyłączony do Państwa polskiego.

Połączenie lwowskiej gjeldy pieniężnej i towa­
rowej. Ustawa sejmowa o giełdach w Polsce 
wchodzi w życie w sierpniu br. Do tego czasu i- 
slniejące giełdy mają uchwalić statuty, po których 
załatwieniu, giełdy te będą lunkcyonowały na 
podstawie ustawy. Przed kilku dniami odbyło się 
w lwowskiej Izbie handlowej zebranie obu wy­
działów giełd iv,-liwskich, pieniężnego i towaro­
wego, na którem ustalono projekt statntu, we­
dług którego obie giełdy zlewają się w jedną, do 
której bedą należały firmy, trudniące się zawo­
dowo handlem papierami i walutami, inni zaś 
członkowie, względnie uczestnicy, o iłe zoalaną 
1 rzez,radę giełdową przyjęci. Na czele giełdy sta­
nie prezydyum, złożone z prezesa i czterech wi­
ceprezesów oraz rada giełdowa,' 2łożona z 3(5. 
członków z obu wydzialów.

■2 g g e ł c E y .
Kraków. 6 lipca.

Dezorycnlacya na rynku w alutow ym  w yw o­
łała  powściągliwość także w zakupyw aniu  i 
sprzedaży efektów. Jeśli giełda wogóle jest 
„nieobliczalną", to to co się od kilku dni dzieje 
w h an d lu  dolarami etc. zakrawa wprost na 
szaleństwo. Wczoraj była panika. Rzucano do­
lary precz, jakby były conajmniej markamd 
polskiemi Dzisiaj kierunek wręcz przeewny. 
Bez namńiejszego powodu przeszła giełda w 
diugą krańcowość i skupuje. W przeciągu kil­
ku godzin wahania wynoszą 30—50 proc. war­
tości giełdowej i nikogo już to nie dziwi.

Akcyami robiono mało borotów, ale kursa 
silne, zwyżkowe. 4 i pół proc. List. zast. Ban­
ku k ra j. i B. hipot. sprzedawano po 105, a 4 
proc. Listy zast. Tow. kred. ziemsk po 99.

G iełd a  k rak ow sk a  z d a ł a  6  lip ca  1S21 to k u .
o f la i  l ą d a a o  tranM K c

StłO1— 580'—
A k c y e  b a n k o w e :

Polsk Fank Przemysłowy I—IV <■»> 
Polaki Bank Przemysłowy V  *■*- 

Hipotaesny 
«- Małopolaki 

Gal. Ziatuaki Bank Kredytowy 
Powszechny Bank Kredytowy S. A.
Bank Kredytowy w W arszawie V eta, 
Baak Związku Spółek Zarobkowych 

A h c y t  T o w . h a n d i .  p r z e m . 
Polskie Tow . handl. („P . T , H .*) I—10 e. 
Polskie Tow. handl. („P. T. H / )  IV e. 
Fundl. Spółka akc, „lrapekfr 
„Pelski GJok* Tow trcasport.-hoodl. I-IH 
C. H arlw ij, Dom eksped.-W odh Pozna* 
Zegiuga Polska
Zielenicwał i
W ar*z-Skąakc.B ud.Parow ozów  I-H  e a .  
^Lemiesz** fabryka maszyn rolniczych 
„Trzekinia* fahr, maszyn i aarz . rolia. 1-I1L 
„TrselŃmH*1 fabr. ms^zyn i uartkroln. rV e. 
„Autoiuot$r„ hihiyko samochodów 
„Gólka* łabrykacem entu 
Gal. akc. Zakłady G óra.S iersza 
„Tepefi e“ Tow. cua pizedsłi^b. ęrór*ieayeh 
Polska nafto 
Elektrownia w Sierszy 
, Oikos* T . A.
j.Pczet** Powszech** zakłady budowla d c  
Kahr. przetworów thiszot. w  Trzebini 
„Kraku n“ Zjcdn. fabr. przetw. wyskokow. 
Fabryka porcelany w Ćmielowie 

Waluty dswisy

675*— 725-—
650*— 7W —
700*— 758’—

4 5 0 --

1025*— 1 1 2 5 '- 1025—1100

425*— 475‘- 450*-
1260'— 1304*— 1250*-

550 — 650 —
8300*— 9000 — 83C0-9040
19C4*— 2*00 '- 1925*-
6200*— Ó4GO-
310©*— 3300*— 3208*—

:'S00*— 25G0--
<800*— 8u«0 —
;ÓG0*— 7908 —

9508*—
J00C'— 22G0*- 2009--2200
22C0-— 2500--
4000*- 4z00 -
1050'-* 1 1 5 0 -
2W»*— 2950- 3COO
%0«*— 3800'—
4000*— 4300*-

Polery St. Zj.
Marki niemieckie 
Karany anstryaekir 
Karany czesko-iławąskie

Gotówka
Kupno
155G*—

2 3 * -l'—'13'—
0-0----

W ala ta  markowa 
(banknoty) Czek: wpłaty
Sprzedaż Kupno SprzedaL

1650*— — — - -
25 -  24*— 26 —
2*20 2*10 2*30

25*— 24*— 24 *~

Budapeszteński komitet giełdowy postanowił 
rozpocząć z oiniem G hm. urzędowe notowanie 
wypłat na Warszawę.

 o —
Z powodu przerwy linii telefonicznej z Wie­

dniem nie otrzymaliśmy nolow ań giełd zagra­
nicznych ani innych wiadomości od naszego 
korespondenta L.

TELEGRAMY.
MM lilii ibM  irlaiffli
Kintsborn. PAT. Radio. Lord Middleton, jeden 

z przedstawicieli un i unistów południowej Irlan- 
dyi, który wczoraj uczestniczył w Dublinie w  ko a 
tereucyi z de Valerą, po powrocie do Londynu 
złożył Lloydowi Georgowi sprawozdanie z prze­
biegu konfei oncyi. ,,bveiiiug Standard' pisze, że 
aczkolwiek na konferencji nie powzięto ostate­
cznej decyzyi, jednakże przebieg konfereucyi był 
zupełnie zadawalający i doprowadził do porożu* 
mienia. Wczoraj do Dublina przybył premier po* 
Au Urnowej Afryki, generał Smutt, zaopatrzony s/t 
daleko, idące pełnomocnictwa.

PsBtcski u iraMii TffliHieoo.
M. Warszawa. (Telefonem). -„Naród" przy­

niósł wczoraj w własny m telegramie z Ilelsing- 
iorsu wiadomość zaczerpniętą z urzędowego 
doniesienia moskiewskiegc, jakoby Trocki zo­
stał z  rozkazu Lenina aresztowany i  osadzony 
w Kremlu. Motywem aresztowania miały hyc 
absolutyczne dążenia Trockiego.;

Juk podaje Orient z Rygi, pogłoska; o are­
sztowaniu Trockiego dotąd nie potwierdziła 
się. Nie jest wykluczonem, że pogłoskę tę pu­
ściła w świat gnipa Lenina celem ostrzeżeni* 
ekstremistów z pod znaku Trockiego.

W ywiad z Leninem.
Hclrungfors. Z Moskwy, donoszą, że Loniu przy* 

ją] kilku dziennikarzy auierykańskicli, któryirt 
oświadczył co następuje: „Ludność W Rosyi gło- 
dujeobecnie i znosi nędzę; o tem wio cała Europc 
i bnrżuazya wraz z socyalistami zgodnie w tym 
wypadku tryumfują. Tryumf ich jednak skończy 
się wkrótce, gdyż w Europie . nastąpi ogólny 
krach, spowodowany kryzysem ekonomicznym* 
co będzie miało najfatalniejsze następstwa dla ka 
pitalistów euiopejskich. Dopiero potem zacznie 
się poprawiać sytuacya w  Rosyi Sow, Go «Łę tyy 
czy przewrotu w Rosyi Sow., jakiego ocseknjąj 
na Zachodzie, to nie można tego traktować powa­
żnie. Wiadomości o powstaniach w Rssyi inspi­
rowane są w biarej prasie przea emigrantów ro­
syjskich. W Rosyi nie witkę teraz taidego me­
mentu, który mógłby zagarnąć ster nowego rtądil

PnwMeilgniiwegoimtóBMiewî N
w Rosyi. 7

Londyn. PAT. (Havas). Według „Daily Herald"
istnieją poważne dane, że w Rosyi przygotowuje 
się nowy spisek, mający na celu Wywołanie W. 
przyszłym miesiącu powstania kontrrewolucyj­
nego. \

Stosunki augielsko-sowieckie.
Londyn. (Polpress). Przedstawiciel niinisteryum 

spraw zagranicznych w  prywatnej rozmowie * 
Iirassinem zapytał go, na jakiej podstawie rząd 
moskiewski udziela militarnej pomocy Kemalowi. 
Początkowo Krassin oświadczył, że pogłoski o 
tem są mylne. Gdy jednak urzędnik ministeryun' 
przedstawił mu doniesienia w tej sprawie agen­
tów angielskich, Krassin odpowiedział, że on W  
tej sprawie nie jest poinformowany i że prześle 
pytanie do Moskwy. Wogóle, pod wpływem osta­
tnich wypadków na bliskim Wschodzie, w sto­
sunkach angielskich polityków do Sowieckiej Ro­
syi daje się zauważyć nuuej optymizmu.

stew a kieska 4arek&w.
Hcrsea. PAT. Radio. Londyńska ageneya praso­

wa donosi, że wojska kemalistów przekroczyły 
lsmid i zajęły sL'eię neutralną. NacyonaliśCu tu­
reccy chcą wciągnąć Bułgaryę do akcyi ł chcą, 
by Bulgarya zaatakowała Grecyę w zachodniej 
Tracyi. Mocarstwa sprzymierzone wobec faktu do 
konanego zmuszone byłyby do rewizyi traktatu 
w NeuRly.

Nauen. PAT. Radio. Grecy a, Jugosławia i Ru­
munia wywierają presyę na Bułgaryę w kierunku 
przestrzegania ścisłej neutralności w  wojnie gro 
cko-t u reckiej.

Nauen. PAT. Radio. Wedle wiadomości z Kon­
stantynopola, grecka ofenzywa została ostatecz­
nie zgnieciona. Był to zdaniem kół wojskowych 
ostateczny wysiłek generała Papulasa, by utrzy 
mać taktycznie możliwą linię frontu. !vemaliści 
koncentrują atak w  kierunku Brussy, którą Gre­
cy ewakuowali.
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iMie w!
i  o b e z n a n e ]  w  e / y m K ł i c i a o I i  

J  Worowych po^ukuJe i;y
- U l *  W y d a w n i c t w o ,  2 ! c ! o n a  7 . 
i  piętro. iLiół.

I S S ł k l H I l U  d o k u T t if iO ln  % o j s t c . «  mBwWIIb Ba liił/tk̂ ko J i i 5
WldaUk * qoxiQ\ i.s.i pov.-. ffoIb̂ Jlscwatoê u ur, I;- O rżu*« yięI i i ’

W i\ . e

biodawki i skórę  „grubiał. ua 
podeszw ach bezpow rotnie  i be* 

bólu usuw a
wyrób. Farmac. T.ąlłor

At- KOttiALSKs w W&feSiawwE, MSDDDWA 1.
hptzcłittji^ *vfc2}it(UU< U|ki<rfcii i iklttul) iip ltW ił. >!l:! •

)faualfiF Wted«ńe*yL p»V/.uI.«.,r 
iUIwmw 1 lut a potuii* / toin 
fortem a.ooobnym wvjś«‘ipm z. ko­
rytarzem w pottitu, ul. Kuiui* 
li*tó*ł. C«na obojętna. /  .głilSiU’ 
Wado tifera og?os*eO , i‘iomirr'r. 
Kraków, Fyn*k gł. au pod ,l*o-
m  r .  uou

, handlowa jłos/u- 
u a d o lo lo D i i  fliy-  koreapoaduulk̂  

e łu u o g r a f i i ,  p l-  
ii*fla ni jumljoIu. Zgfo- 

P04 fKoiwpon-
UkMaUttm,

I k u t e  
m t e e k o - p o l s k ą  ' moówą
**ą*ą

yv^a , n v ‘ ł ’j^ y uMurt oalusr«ń Pe- 
i, Ołodaia H. i m

BfiKAffillHI Ân̂ lowago, dobrną iHivUliliH ebuMjotuionago

KffiDpttS

łiul Ili Wilii* li.ływ;;?., 
liUU‘i;i |.i !- i-::. V.yU 

rti/ . <iiii*;n. N. I»:*k,i„i!c: j»ou „Matti''. f.̂ f!
.1’O.S/Ok II •?

sam©€?2i«-J^£ęj® 
b u c h a l te r a

'..'ni;;:.:' iUitjoiUŁo tuł.-Oalits-
iyi ji ł . ..iv.**j i podwójii^j orav. - 
0**resj■*• ■•■.luyi. Zgłoszeniu oso* \ J 
lii-io u., r .ł̂ cill Ol>UVria Llilig]u£ł> 
i s t a  " ni iłom 8. 14J;> 1

Z A IW IE N JĘ  iu « |
m ieszkanie  w Boiibni (1 
pokój x kucbu ią) za 1 lub  , j 
2 pokoje  z k u ch n ią  w Kra- ■ 
k o n ie  za  w ynagrodzeniem  j  I  
w edlng um ow y. Zgłoszę- 
n ie  p i.a w u e  Sal. Gut im , | 
K raków , Wrzesifuska 1U.

t f e le m  m lduuia w przedsiębiorstw o budowy 
odgrodzenia cm entarz:! K rakow skie) Gm iny israe- 
lickiej we Woli Ducluickiej odbędzie się  w b iu ­
rze Crezydyum  Krakow skiej Gnilny izraelicklej- 
iil. Skaw ińska  J. 2, rozpraw a /a  pom ocą ofert pi- 
-em oycti w dn iu  20 lipca br. o godz, 12 w poi u,!

W iulyum wynosi 2'i>o,o sum y kosztorysow ej. 
M acy, kosztorysy  i w aru n k i m ożna przeglądać 
w rzeczoucni biurze w godzinach urzędow ych, 
gdzie też w ydaw ane  będą d ruk i o łerlow e.

Oferty w niesione po len u iu ie  lub nie spo ­
rządzone w edług w zoru n ie  będą uw /glęnioue.

K raków , d n ia  ii lipca 1021. 1201

P r e z y d y u m  
K r a k o w s k ie j  f lm iK y  I s r a e l l c k i e j .

W ill H.jfl ij . u  po k ry ty  zielonym  bro k a tem , lmn- 
■ UlUa IUOUUuIUh], pa  ta lo n o w a  kryształow a, kanapa 
i  t a a t ra n ,  b la rk o  ao ierykanek ie  I sto lik  m arm urow y  
t  4 r u w  k rzesiw ni l w l>«rdxo dobrym  stan ie  do 
y a se d aa ią .W ed o m o b ó , K raków, Z ielona 26 Scbreiber.

lttitefbf fdwBoesećoie mógł udzielać 
UkoyiMłigU coatani* zaraz przyjęty.

ćą:
■Wirtlii B s« |-C m u n a h ,

O S ld lk lM * 1. 1207

PUDEŁKA BLASZANE
hs p asie , wazallna, f trb e ,ró ż h a  smary itp>
nar sprzedaje
FABRYKA PUDEŁEK BLASZANYCH

IZRAEL I EKSTEIN
W  UZiśSZOWIIka 

e .S b k l  d o s t a r c z a  t l ą  z a  t l u t t t r t i t m  0 0  m a r e k .

W W 4

Tirtafc |gfflw)f i hg&jamją
*  M W iatoweau, położonym  n a  p o łudn iu  od 1 
t  dtłZą ilością  m aszyn, m asy w nem i b u d y n k am i, |1 1  utulą u w n t  m aszyn, m asy w nem i budynk  

rm  dom em  a le sz k a la y m , n a  p rayatępnych  
A  d e  w s e d a n ia .  u n i t y  pod .U . 100* Ri 

Potnsflą wronlesks 18.

wa- 
RudoH

1200

Nakładem hurtewni papieru
GLIMER i Ska
Lwów, ul. Legionów L. 41.

w y s z ł y  następujące artykuły i  dru k u :

Bloczki z biletami wstępu od  1— 500 
w 5-ciu kolorach .

Bloczki „kasa pobierze" i „wypłaci" 
dwukol. drukiem.

Bloczki do konkursu piękności i gar­
deroby od 1 — 400.

Bloczki kasowe oprawne i broszu­
rowane.

Księgi folio, quarto i octav linio­
wane i rubrykowane. na?

Z końcem lipca b. r. wyjdą z nakładu 
bloki rysunkowe z bezdrzewnego papieru 
i-t w przedwojennem wykonaniu.

Najlepszą

l i

| |  j ln l l  ważne dla hurtowników. 
II U liU âi'owa fabryka czekolady 
ł L n U n  założona w roku 18811

f%  BIBfc poleca wielki wybór
f y w B B i l K W F  czekolady. 1426 
W arunki najdogodniejsze. Łaskawe zlecenia 
V. O R A V E , Warszawę, filekteralna L. 14.

n  ,,L  ■ do troląa dzlod po
r  f l l l w f i i  a  szukuje się. Wymagany 
język hebrajski. Całe utrzymanie. Zgłoszenia
pod „Dzieci" do Admin. N. Dzień. 1206

Straight clour,
■, usts first, flear,

secouud cłe; r.
Ryż i wszelkie artykuły spożywcze

oferuje po niezwykle
niskich cenach:

RENNEftSTlFTGASSE Nr 11.

IWI 1 1  —m4e— W— — — B N — — W— i—

Kto raz spróbował

Ogłoszenie licytacyi.

T t e r p e n

^PASTA 00

Ten się przekonał
że pusta Jo obuwia yy k O b A "

przewyższa swoją ja k o śc ią  
wsxełkie i n n e  p r o d u k t y .

^ K O D A  nadaje połysk świetny

f ł f l f f c c5fc>u * sk ó rę  m i ę k k ą
u * r / V  i o d p o rn ą  na wilgoć 

p A | \  A»» clironi skórę
od popękania.

WSZEBlIE DC NAfiYCIA!
runu mmi m  „Roda“

Spółka % sj.gr. Otip.
Oddział past „kODA“ RADYMNO 
Biuro: Przemyśl, Czarnieckiego 25.

SKRYTKA POCZTOWA Kr. -o.

I

P
S .

wykonuje wszelkie
zamówienia w zakres 
d r u k a r s t w a  w c h o d z ą c e -

Ważne dla Panów!
‘. 'a  w 'iauuiniaui, iż /. dniem  d*i»ie)s/\ lii p u m :,.:-: i i  

muj.-i p racow nię  k raw iecką * ul. Z ielonej L. 2 im

Starowiślna L
]Pu!c;l:«jiłv SziiltuWU ĵ K ł* J‘« I nr ul>vl;

kresie 
SaI. BiriikAUUI 

liid  Kraków, ul. kUrowlu!*.* 1. is

Dbajcie o czystość pumie* 
! szkań i zdrowie rodziny .

Pluskw y roŁflo*>*ą cbotoby  — tępcie je

„PLUSKINEN“
Pc.bły, karakony  i azwaby niszczy u ieżaw oJu ie

„VIRIDiN“
litllli (H i. „Fenomen* KtSkŚW. Dlllll 56.

i

Interes 1447 'Y M N r.

z mieszkaniem
(4 pokoje z koiuforlem ) 
i, ilo cb si, Ryuek, odstąpię 
xa m ieszkanie w K rakow ie 
e w e u t  za dopłatą . W iaao- 
jaość P erlberger, D ietla 50. 
• • • • • • • • • • • • • • • O

Miliou marek dam
«R> ia te re su  przy  gw ai^u- 
cy> w ysokiego ' docbodu, 
Z g ło » eu ia  do b iu ia  ogłu- 
m oó ITupuzyca, Jaglellob- 
słdsgo  ''p o d  , 100.000* m ie- 
tifCiDie. U9Ó

? / \ 5 T Y LKll
Kraków, Ry»*k ttidway t .  J%

ORZEŹW IAJĄCA WODA 
W PA STY  LSI ACH

littłl DA Waól l i

t l l l l H O B L I f t A

PIJCIE W
W jpsi.irARlp

ią«ą|M w iakadaulc 
*lTA-«Utt.riwOi..><

w ktpaaUiśd-it.
łA W SH iW Ilita , l : m u

MakiauKoi cł*i Ru^ki W*4wwsiess|. M L  M 8 s  Sr K4ssc Ttssk ft*4 *dp.: simkiydUss. M i m ą  Kow« k n H H k  W u a a b t t k  ek irw siaow cl

i


